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Redaktor naczelny: 
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MINISTERSTWO SKARBU 


OBWIESZCZENIE 


Na podstawie rozporządzenia Prezydenta Rzeczypospolitej z 15 stycznia 1921 została wypuszczona do sprzedazy 


ia Rasa podatkowych, opiewającyth na franki zole 


Suma emisji wynosi 50,000.000 franków złotych. 


Bony podatkowe w odcinkach po 5, 10, 25 i 100 franków złotych sprzedawane sa przez Centralną Kasę 
Państwową, Kasy Skarbowe, oddziały Polskiej Krajowej Kasy Pożyczkowej, oraz oddziały Pocztowej Kasy 
Oszezędności po kursie franka złotego, obowiązującym nas,cały dzień. „Nabywać je można również za 
pośrednictwem banków. — Bony podatkowe będą przyjmowane przez Centralną Kasę Państwowa, Kasy 
Skarbowe, oddziały Polskiej Krajowej Kasy P ożyczkowej, oraz oddziały Pocztowej Kasy Oszczędności, 
przy opłacaniu na rzecz Skarbu Państwa f 11! 


podatków, opłat, kar i gmywien, oraz wózelkich innych Świadczeń o charakterze publiczno-prawnym 


o kursie franka złotego, obowiązującym na dany dzień. W ten sposób płatnicy podatków będą mogli 
p lokować érodki aióżpędne ni opłacanie w przyszłości podatków w walorze o stałej wartości. 


de ; 


Niszczenie rolnictwa i rolników. * 


Dziwnie się ułożyły stosunki w Polsce. Od czasu 
powstania pierwszego rządu, wybitnie socjalistycznego, 
cała polityka gopodarcza państwa poszła na tory jak: 
największej obrony konsumentów, a temsumem na tory 
n'szczenia wytwórców środków żywności I byliśmy 
świadkami — co gorzej jesteśmy nimi i dziś jeszcze — 
nienatnralnago wprost zjawiska, mianowicie. że polityka 
rządu w dziedzinie gospodarczej idzie i szła dotąd po 
linji krępowania rozwoju i niszczenia największego 
przemysłu, jaki Polska, jako kraj wybitnie rolniczy, 
posiada, mianowicie rolnictwa. 

Przez dwa lata mieliśmy sekwestr zboża 
iceny maksymalne. Drożały wszystkie wytwory 


przemysłowe, rolnik nie mógł podrażać swojsgo pro-| 


duktu, bo go za to ciągnięto po sądach i karano kry- 
minałem, aczkolwiek było publiczną tajemnicą, że ćeny 
maksymalne były daleko niższe, niż koszta prodnkcji 
A kiedy nareszcie, dzięki Klubowi „Piasta“, wprowa- 
dzono wolny handel, zostały zamknięte granice 
dla wywoza produktów rolnych, przedewszyst- 
kiem zaś zboża, Jedynym celem tego zarządze- 
nia było utrzymanie cenzboża na możliwie 
najniższym poziomie. Skutki pokazały się w for- 
mie jaskrawej. Rolnik sprzedawał zboże za jedną trze 
cią ceny przedwojennej, a płacić musiał za wszystko, 
czego sam potrzebuje, a więc za wytwory przemysłowe, 
cenę dwa lub trzy razy wyzszą, niż przed wojną. Gdyby 
ta gospodarka trwała miesiąc lub dwa, możnaby jeszcze 
wytrzymać. Trwała vna jednak przez lat prawie pięć 
i przyniosła w skntka niesłychaną nędzę ołbrzymici 
mas ludności wiejskiej. 

Rząd Witosa zajął się w ubiegłym rokn pierwszy 
tą sprawą. Oświadczył się przedewszystkiem za ruzer- 
waniem krępaków, jakiemi spowito rolnictwo, a więc za 
otwarciem granic dla wywozn produktów rolnych. To 
było jednym z zasadniczych powodów tej zaciętej walki, 
jaką z rzadein Witosa rozpoczęli socjaliści i cała lewica. 
Stronnictwa te patrzyły z zapełnym spokojem na to, że 
przemysł miał granice na rozcież otwarte, że wywoził 
masowv swoie produkty, bogaci} się, zbietając obcą wa- 
lute, a ciaguął przytem ze skarbu państwa, ile się dało, 
przyczyniając się wydatnie do zrobienia z marki polskiej 
walniy prawie bezwartościowej, a równocześnie w krajn 
podra.ał nieustannie swoje wyroby, których ceny wy- 
śrubował nietylko do równi złotej, ale nieraz dwa razy 
wyżej. Tesame stronnictwa jeduak raszyły z furją do 
atakn na rząd Witosa za to, że ten rząd postanowił 
zrównać prawa rolnictwa z prawami wielkiego przemy- 
£'a. Skutki zapowiedzi otwarcia granic dla wywozu zboża 
ujgawniy sią odrazu <wyżką ceu zboża Ta zwyżka za- 
szęła sią w lstopadzie i szi szybso, tak, że w chwili 
apadkn rządu Witosa cena zboża dochodziła do dwóch 
rzecich ceny przedwojsnnej czyli złotej. 

Z duiem 1 stycznia b. r. weszła w życie ustawa 

,? waloryzacji podatków. Wywołała ona w całem życin 
Tospodarczem silna wstrząśnienie. Zaczęto waloryzować 
Ysżystko. Nie potrzebowauo waloryzować ceny prodaktów 
przemysłowych, bo te jnż dawna zostały nietylko zwalo- 
cyzowane aia przewaloryzowane, tak, że przewyższały 


[ceny zagraniczne. Zanosiło się więć na to, ze skerd 
R | zyskiwało ceng przeiwoa enną, złotą, skoro nies 
które wytwory przemysin cenę te nawet przekroczyły, 
przyjdzie nareszcie sprawiedliwość 1 dla prodcentó 
rolnych, że więc i ceny zboża dojdą do równi pk. 
czyli do tej wysokości, jaka mają na całym świecią 
Byłoby to zmpełnie zrozumiałe. 

Tymczasem co się nie dziejs? Przez miesiąc sty 
czeń ceny zboża utrzymywały się na równi n=eumal zb 
tej, ale juz w pierwszych dniach lnievo zaczęła sig 
objawiać dążność do zmżenia tych cen. Polityka rządu 
p. Grabskiego jest tego rodzaju, że obniżanie ceny zby 
stało sią zjawiskiem stałem. W ubiegłym tygodnin cen 
zboża spadły tak dalece, że w. Wielkovolsce piacona : 
100 kg żyta 15 miłjouów, w Kielecczyźnie nawet 12 mi 
ljosów marek, gdy na całym świecie 100 kg żyta k 
sztuje dziś 3 dolary, czyli przeciętnie 28 miljonów. 
W Polsce obniżono więc cene Światową p 60, a bawi 
o 6us/,. Gdybyż przytem równecześnie rząd spowodow 
obniżenie cen produstów przewysłowycu, których p 
trzeba indności rolniczej! Niestety, ceny tych prounktówyj 
wyśrnbowane ponad równię złotą, nie zostały obniżona 
nawet do równi złotej, 

Taki stan rzeczy grozi nietylko ludności rolniczej 
als samemn rolnictwu katastrofą. Za co rolnik ma 
sobie kupić nawozy sztnczne, bez którycai, sWiaszczą 
w Wielkopolsce, na Pomorzu i w okolicach górzystych, 
się nie obejdzie, skoro na 100 kg nawozżow sztucznyci 
musi sprzedać 500 lub 600 kg żyta? Za co ludność 
rolnicza ma się przyodziać, obuć, skąd ma wziąć pia 
niądze na zapłatę podatków. jeżeli ceny najwaźniej 
szego produktu rolnego są o 500/, niższe niż na cał» m 
Świecie, a to wskutek tenuencyjuej polityk: rząde 
obliczonej na przypodubanie się ludności mias. — ładniej 
te polskie miasta pod wzgiędem narodowy wyga 
dają! — oraz warstwie robotniczej, której przedstawi 
cielstwo w Sejmie od 56-cia lat nadaje tou polityce 
gospodurczej państwa. 

I nietylko w dziedzinie zbożowej zaznaczyły sią? 
ujemne dla rolnictwa 1 rolników skutki politysi obeca. 0 
rządu. Uneguaj doniosły pisma, że sprowadzona 
do Polski bydło z kKumanji na aprowizac ę mias f. 
Bydro to nie jest z pewnością tańsze od bvdła rodzi= 
mego. W Polsce ilość byd:a przekroczyła już dawrw 
normę przedwojenną. Mamry wiąc bydła dość dla wyźżr« 
wienia całej ludności państwa. Jeżeli sprowad<oco bvdła 
z Rumunji, to tylko w tym celn, by zmusić rolników 
do obn żenia cen bydła. choć te ceny nie przekroczyły) 
zagrani znych, a nie doszły do cen praedwojenny€le 
Jestto więc znown bat na rolnictwo i to na uajbiaste b 
niejszych rolników, dla których najważniejszy duchóđiķ 
stanowi dochód z przychowku. A 

Rolnicy, a więc warstwa, stanowiąca trzy czwarta 
narodu, znajdnią się dziś już w nędzy. Jeśli polityka 
gospodarcza rząda pójdzie dalej temi torami, na jakich 
ją dziś widzimy, to ludność rolnicza, a więc trzy 
czwarte społeczeństwa, donrowadzoną zostanić 
do kija żebraczegco. 


Kai; sę. 


Zmiana polityki gospodarczej, zwłaszcza polityki |zupełnie z tem, że samo głoszenie podobnych niewła- 
odnośnie do rolnictwa, jest dziś już zagadnieniem pa-|Ściwości jest już wysoce niekułturalne i nieobywatel- 
lączm. Klub posłow Piastowców musi się tą sprawą |skie. A różnó, całkiem niesmaczne i ubliżające samym 
z całą energją zająć. wydawcom, ulotne kartki i t. p., czyż to nie jest ro- 


bota, obliczona na naiwność i nie- 
wyrobienie polityczne ludu polk 
skiego? 


© 
Zycie polityczne l zapytać się nam z rumieńcem wstydu należy: 

. Dokąd to wszystko ma prowadzić, 
EB nas, al zagranica. onaz EZ je es t wtem _ i nt er eS 
aby polityczne życie polskie pluga- 


Czytając różne czasopisma, dowiadujemy Się wić i za granicą ośmieszać, a obywateliwprost 
z nich o tem, co słychać w innych krajach. Przede- wstrętem do tego życia napawać? 
wszystkiem zaciękawia nas życie polityczne narodów, Czy ci, których pewiunością jest wzmacnianie sił na- 
a temsamem przebieg obradowania parlamentów. Ude- szych, mają doprowadzie do tego, aby wkrótce brat 
rza nas mile to, że w innych, o wysokiej kul- przeciw bratu z nożem w ręce miał występować, dlate- 
turze państwach, wybrańcy narodu, chociaż g) tylko, że ma inne polityczne przekonania? 
mają różne polityczne przekonania, żyją jednak ze 80-| Najwyższy już czas na epamiętanie 
bą w zgodzie i w świątyniach ustawo- się! 
dawstwa, jakiemi są parlamenty, nie zacho-. Dość mamy warcholenia, dość frazesów, 
dzą prawie nigdy gorszące bijaty- dość demagogji! Chcemy polityki 
ki i przezywania, a różne sprawy państwowe załatwia uczciwej, polegającej na pracy dla 
się poważnie, drogą dyskusji, rzeczowemi argumenta- dobra naszego państwa. — Ci, którzy 
mi popartej. jtakiej pracy nie uznają, niech swojemi poczynaniani 

Podobnie przedstawia się ta sprawa w codzien- nie plugawią życia politycznego, a tem więcej Sejmu 
nem życiu polityków innych narodów. Przekona- naszego. Nie dla nich tam jest miejsce; oni tylko przy- 
nia drugich są szanowane i nikogo nie padkowo tam się dostali. Luć dzisiaj widzi, kto z na- 
uważa się za wroga, że do innego obozu politycznego szych wybrańców prawdziwie dła dobra państwa pra- 
należy. Jak bowiem różni są ludzie pod względem ma- [cujè i tych tylko przy przyszłych wyborach brać będzie 
jątku, pracy czy wykształcenia, tak też różne muszą w rachubę. Reszta zaś, która tylko wiecowemi krzyka- 
być stronnictwa, które łączą ludzi, jednako zapatrują- mi, frazesami, rozsiewaniem nienawiści i rozbijaniem 
cych się na pewne .sprawy. Stronnictwa zawsze byty, sily ludu państwo chce budować, nie może i nic będzie 
są i będą. chodzi jedynie o to, any nie było ich zbyt mieć już zaufania społeczeństwa. 
dużo w jednym kraju, bo wtedy siły się rozdrabniają. | Wszyscy bowiem obecnie, bez różnicy przeko- 
Powinny jednak mieć prawo bytu wszystkie polityczne nań, prawdziwi obywatele polsey, życzą państwu i sobie 
partje, byle tylko, gdy idzie o dobro państwa, wspól- polepszenia stosunków i yospodarczych i politycznych, 
nie się zgadzały, a ich przedstawiciele, czyłi posłowie, | oraz społecznych. Wtedy zaś dopiero, gdy ustanie wza- 
tak w sejmie jak i poza nim, pomimo różnie poglądów |jemna nienawiść wśród politycznych stronnictw, gdy 
na tę lub ową sprawę, wzajemnie się szanowali. | przestaniemy błotem się obrzucać. a wszyscy, szanując 

Jakże odmiennie, niż w innych państwach, jest się i popierając wzajemnie, ochoczo weźmiemy się do 
u nas! Społeczeństwo rozhite na partje i partyjki, za- rzetelnej, uczciwej pracy nad odrodzeniem dawnej po- 
miast jednoczyć, rozbija się coraz więcej i daje posłuch tęgi naszej Rzeczypospołitej, możemy się spodziewać 


wszelkiemu wareholstwu i niekulturalnemu zwalczaniu 
Bię. Sejm nasz ezęsto staje się widownią karczemnych 
awantur, zaś przezwiska grubjańskie są tam na porząd- 
ku dziennym. Oczywiście, jeżeli tak się dzieje w świą- 
tyni prawodawstwa, to cóż dopiero dziać się musi poza 
jej murami! 

l jesteśmy świadkami niekultu- 
ralnego połitykowania. Na wiece u nas 
*prawadza się uzbrojone w kije bojówki, z góry zapo- 
wiadając, ażeby miano na oku przeciwników politycz- 
nych. W przemówieniach przekręca się i opluwa wszyst- 
kie, choćhy najlepsze zamierzenia, jeśli tylko wyszły 
ono od innego stronnictwa. Przedewszystkiem „używa 
się“ na osobach, nie pozostawiając na nich suchej nitki 
t przedstawiając ich czarnych jak murzynów, choćby 
Ww czynach byli najbielsi. Jeśliby zaś trafił się śmidlek 
z innego stronnictwa, któryby, nie zważając na otacza- 
Jących go pałkarzy, chciał przemówić, to albo się mu 
nie da przyjść do głosu, albo przekrzyczy lub wprost 
przemocą zmusi do milczenia. Zapowiada się także, 
1 to nawet w gazetach, że tego lub owego posła kijami 
8ię przepędzi, jeśliby się we wsi pokazał, nie licząc się 
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jaśniejszych chwii w życiu naszem. Michał Kopeć, 


O okrętach linji okrętowej „White Star Line“. 
Kto ze współczesnej generacji nie słyszał o olbrzymich 
okrętach luksusowych tej linji? Różni utalentowani pisarze 
opisują i podziwiają tężyznę przedsiębiorczą tego Towarzy- 
stwa okrętowego, które zyskuje coraz bardziej na popular- 
ności i zanfanin pasażerów. Otrzymuwszy wiadomość ż Ka- 
nady, iż jeden z luksusowo nrządzonych okrętów powyższej 
linji „CANOPIC* wyruszy z Gdańska do Kanady i Nowego 
Jorku 24 marce b. r. wprost bez przesiadania, radzimy na- 
szym wychodźcom, a szczególnie rolnikom i robotnikom role 
nym, którzy zamierzają stworzyć sobis tamże egzystencję, 
aby skorzystali z tej nadarzającej się okazji i zgłosili się 
bezawłocanie do biura linji okrętowej „White Star Line“, 
Kraków, Radziwiłłowska 8, gdzie wystarają się o wszelkie 
nłatwienia i służyć będą wszelkiemi informacjami, tyczą- 
cemi sią wyjazdu do Kanady. Aby nie paść ofiarą różnych 
niesumiennych ludzi, którzy wychodźców często w błąd wproe 
wadzają, wyłndzając niejednokrotnie zadatki i ebiecnjąe 
gruszki na wierzbie, prosimy baczyć dokładnię pa adres: 
„White Star Line", Kraków. Radziwiłłowska 8, 


Głos przestrogi. 


To, co się w ubiegłym roku stało w naszem stron- 
nictwie, jest dla nas, chłopów, niesłychanie bolesne. 
Żal serce Ściska, gdy się o tem myśli. Trzeba jednak raz 
otwarcie o tem wszystkiem pomówić. 

Przy ostatnich wyborach ponieśliśmy, jako stron- 


nictwo, klęskę i to znaczną. Przypisać ją musimy nie-|* 


stety.. inteligencji, która zawładnęła Zarządem Głó- 
, wnym stronnictwa i opętała tak naszego prezesa, żądna 
maadatów. że z jej przyczyny straciliśmy około 50 man- 
datów. które mogliśmy na pewno zdobyć. Nie piszę 
tego dlatego, żebym był wrogien inteligencji, która 
stronnictwu jesi potrzebna. i zawsze będzie potrzebna, 
ale dlatego, że nadsuedł czas powiedzenia sobie jasio 
prawdy do oczn. 

W pierwszym Sejmie konstytucyjnym była zna- 
czna przewaga chłopów. Nazywano ter Sejm Scjmem 
analfabetów, nie podoba’ się on bowieia przedewszyst- 
kiem warstwom dawniej uprzywi' -jowan;m. Pisana 
i mówieno, że ten Sejm byi zły. Sejm obecny należałoby 
z większą słusznuscią nazwać Sejmem inteligencji. Py- 
tam się otwarcie: czy ten Sejm jest lepszy od poprze- 
dniego? 

© tem wyda kiedyś sprawiedliwy aqd historja. 
My, chłopi polscy, obserwując jego działalność, wiemy. 
dzisiaj, co 8a wart, bośmy to odezuli no własnej skórze. 
Mamy Sejm intelipentny, ale z jakiemi naleczałościa- 
mi — o tem wiedzą nasi posłowie, a wiemy i my. 

W tym Sejmie preges nasz, Witos, widząc, że lud 
polski cheq ujarzmić żywioły obce, a wychodząc z za- 
łożenia, że w polskiem państwie gospedurzem ma hvć 


naród połski, który za walneść ojczyzny dobrowolnie] 
przelał potoki kawi, zaczął pracować nad utworzeniem | 


polskiej większości. Utworzy! ją. Ta większość oddała 
Riu po raz wtóty ster rządo, a więc stanowisko gospo- 
darza pańsiwa. Lecz ce się wtedy stało? Z 70 posłów 
odeząło z Klubu 28. To było katastrofą dia ruchu ludo- 
wego wagóle, dla naszego strennictwa w szczopółności 
ped względem politycznym. Na lud zaś, na chlopa rol- 
nika, przyszła klęska materjałna, która włeśnie za T23- 
dów większości polskiej dotknęła Ind w tej mierze, jak 
nigdy przedtem. 

yłeby naiwnością twierdzić, że winę katastrofy 
materjalnej ludu polskiego ponosi prez. Wiles, jak to 
się nieraz na wiecach powiada. Nędza, jaka zapanowała 
na wsi, nie powstała w ci»ru jednego miesiąca czy pół- 
roza, Takie rzeczy mają zawsze daleko idące pray- 
czyny. Tu zemściła się cała polityka, prowadzona przem. 
wszystkie rządy poprzednie, polityka, którą była za- 
w3ze skienowaną przeciwke interesom chłopa rolnika. 
Wpółdziałały z tem czynniki, wrogie Polakom. Wi- 
dzęe, żę chlop polski umacnia się na gospodarstwie 
puistwowom, widząc, że as czele państwa stoi chłop, 
żydzi, Nienm'y i fani, posiadający w swoich rekach prze- 
mysl i handel, wzięli sią de całcj rzeszy chłopskiej 
Ì przez śrebowztnie tem, przy równoczesnem utrzymywa- 
pr na piskim poziomie cen produktów rolnych, zruj- 
mosrali chłopa materialnie. Krwawa praca i dorobek 
chłopa polskiego utonął w kieszeni przem AL 
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dlu są-górą, bo prawie w RO procentach zawłndnęły tą 


dziedziną gospodarki w państwie. 

Trzeba też powiedzieć olwarcie, że ci, z którymi 
byliśmy w sojuszu, wykazali za czasów rządu większo- 
ści polskiej, że jak byli, tak pozostali suhkami, że jak 


przedtem, tak i w tym okresie, gdy zostali dopuszczenł 


„do wspólrządzenia, więcoj dbali o wiaśny interes, ante 


żeli o Mmieres państwa, który w wielu wypadkach krył 
ię najzupełniej z jutoresem ledu 

Po pięciu latach niepodległego byta państwowe- E 
go znałeźliśmy się dziś na gospadarstwie państwa lak, 
jak ten gospodarz. co to mial złą i nieuczciwą czeladź, 
która nie pracowała w zgodzie, ale ciągła każdy w in 
ną stronę, obdzierając, niszcząc i kopiąc doły pod spi- 1 
ehlerzem, do którego nie gromadziła zapadów dorobku, 

ale tyiko obmyślała, jak się do niego desta i zawła- 

dnąć tem, ce gospodarz w spościźnie otrzymał lub swo- 
ją pracą się dorobił. Chwiłowo takiej czeładzi może sią 

i dobrze powodzić, ale taki stau nie może trwać długo. 

W rezultacie gospodarstwo takie upadnie. 

W tych warunkach zadaniera najważnicjszem jont 
jednoczyć siły ludowe, a nie żreć się wzajemaie. "lo 
jest nietyłko w naszych przeciwników. a rozbiiaczy. 

Nie walno puszczać chłopów jedmych na drugich. 
Należy przyjść do ludu, wypowiedzieć szczerze swoje 
stanowisko, a lud wyda z pewnością wyrok sprziwiedli- 
wy w interesie swoim własnym i państwa. Trzeba pod- 
dać rewizji dotychczasowe matody wali i metody po- 
lityki bośmy na tej polityce, jake rołnicy, wyszli uaj- 
gorzej. 

ddam Zych z Róży w Pilzneńskiom. : j 


Praca, oszczędność i podatki. 


Prełsiia odrodzona rozpoczęmm życie państwowe ` 
w warunkach nadzwyczaj ciężkich. Miljonowc armja 
nieprzyjacielskie przeszły przez caly nasz kraj wzdłuż 
i wszerz, niszeząc i zabiurając długoletni dobytok na- 
szegu ludu. Na ziemiach, należących do Polski, uległo 
zniszczeniu prawie 2 miljony budynków prywainych 
i blisko 10 tysięcy budynków publicznych (szkół, ko- 
ściołów). Ogromne straty poniosło rolnictwo i przemysł. 
Zarckwirowano około 800.000 sztuk koni, około 
1 miljon 200 tysięcy sztuk bydła i 670 tysięcy świń 
strały, które poniosło rolnictwo w roku 1920, t. j. 
w czasie wojny z bolszewikami, obliczają na 160 tysię* 
cy koni, 200 tysięcy bydła. 

Wyniszczone i zuękane skutkami wojny społ 
czeństwo musiało tworzyć własną administrację, włas 
sno wojsko, nie mająe do tej wielkiej pracy ludzi, od- 
powiednio przygotowanych. W czasach, kiedy cały na- 
ród sokdaraie powinien stanąć do pracy, aby jak naj- 
ryciuej -zabliźnić rany, które nam wojna zadała, zja- 
wii się demagodzy i Bieodpowiedzialni politycy, któ- * 
rym smakowaia rosyjska rewolucja i bołszewickie re- 
formy. Obudzili oni pożądania wielkich odszkodowań 
i szerokich reform społecznych. Nikt nia miął odwagi 
zachęcić do pracy, oszczędności i podatków. Na rzecz 
państw zaborczych pracowano więcej niż 10 godzin. 
do skarbu wrogich rządów obywatele placii prawie 


5 ysłowcó 
i frbrykautów, a więc w kicezcniach żydów, Niemców |mlljard złotych marek rocznie, a administracja bvłz 
oszczędna 


f inauvch obcych nsradowości, które w przemyśle i han- 


i funsowała sprawniej. Dif u Rag 


Polskę, która powstała na gruzach zniszczonych 
wsi i miast, zaczęto skubać; każdy chcial tylko brać, 
a nikt nie chciał na rzecz wlasnego państwa złożyć 
tych ofiar i danin, które składał na rzecz państw wro- 


Trzeba dać państwu tę pracę i te podatki, które 
|dawało się obcym a zaprowadzając najdalej idące 


| OPR wlaznemi siłami odbudujemy państwo 
i doprowadzimy je do rozkwitu i potęgi, a społeczeń- 
y 


gich. Pod wpiywem demagogicznej agitacji, ogarnęły |stwo do dobrobytu i zadowolenia. 


niektóre odłamy społeczeństwa nadzieje daleko sięga- 
jących zdobyczy gospodarczych i politycznych. Nikt 
nie chciał zrozumieć, że państwo zniszczone zaczęło 
powstawać i odbudowywać się z niczego. 

W czasach, kiedy wymaganą i konieczna jest 
najdalej sięgająca oszczędność, rozbudowano państwo 
na modłę pańską. Potworzono potrzebne i zbyteczne 
ministerstwa i urzędy, zaprowadzono dla władz i urzę- 
dów konie i samochody. W Polsce spalonej, gdzie każda 
para rąk i każda godzina pracy powinna być wyzy- 
Skana, zaprowadzone w tygodniu 46 godzin pracy, 
a strajki mnużyły się w zastraszający sposób, a wol- 
ność tych strajków konstytucyjnie zagwarantowano. 
Wydatki ogromne na wojnę i wojsko, na administrację, 
na odbudowę, na piace dla bezrobotnych i aprowizację 

raju, nie znajdując pokrycia, zmuszały rząd do usta- 
wicznego drukowania pieniędzy i spowodowały gwal- 
towny spadek naszej marki. 

Podstawą! dobrobytu i potęgi państwa jest wzmo- 
Żona praca, powszechne płacenie podatków 
i daleko sięgająca oszczędność. R»rd Witosa 
ma tę wielką zasługę, że porobił w budżecie wielkie 
Oszczędności i byłby wkrótce wyprowadził państwo 
z bagna, lecz przed ukończeniem prac upadł dzięki sta- 
ropolskiemu warcholstwu kilku niepoczytalnych jedno- 
stek, iniłujących bardziej swoje własne interesa, niż 
całość Rzeczypospolitej. 

-Sejm nasz, zbudowany na podstawach bardzo đe- 
mokratycznych, stał często, jeśli nie cały, to poszcze- 
&ólne partje, na zawadzie każdemu rządowi w urzeczy- 
wistnieniu ustaw, koniecznych dla bytu państwa. — 

tymczasem zło doszło prawie do zenitu, dewaluacja 
zubożyja ogromnie całe społeczeństwo. 

" Trzeba jednak otwarcie i uczciwie każdemu po- 
wiedzieć, że naprawa skarbu możo być 


dokonana wysiłkiem całego społe- 
czeństwa i to kosztem poważnych 
Ofiar. — Rzecz naturalna, że należy przede- 


Wszystkiem trafić do kieszeni wietł- 
ich właścicieli, kapitalistów i fa- 
Tykantów, jakoteż i tych, którzy w cza- 

Sie wojny doszli do pokaźnych for 

tun. Ofiarami najbiedniejszych nie można uregulować 

Skarbu, a zbytnie obciążenie ich może zniszczyć ich 

Warsztaty pracy i stworzyć z nich szkodliwy prołeta- 

tjat: Należy więc najrychłej zdobyć się na ostateczny 

wysiłek, a uzdrowienie stosunków wysiikiem rodzimym, 
pomocy zagranicy, jest możliwe. 

Na ten wysiłek spoieczeństwo się zdobędzie i do- 
Pomoże rządowi w tej akcji. Polska posiada spokojną, 
Pracowitą i uzdolnioną ludność, trzeba jednak tej ludno- 
SQ pozwolić pracować i nie karać 
tych, którzy chcą robić więcej, niż 

godzin tygodniowo. — Polska ma bardzo 

_ Imaczne bogactwa, które należy umiejętnie zużytkować 

A to pozwoli wkrótce wyzwolić się z biedy. Powiuniśmy 

tylko wytrwale pracować i rozumnie się rządzić, 
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Jan Bielak, posol < 
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Nauka nie pójdzie w las. 


Ostatnie zajścia w naszem stronnictwie dużo nas 
nauczyły. Nauczyliśmy się patrzeć krytycznie na Sejm, 
na tych posłów, którzy bardzo wiele krzyczą, nauczy- 
liśmy się należycie oceniać polityczny wrzask i rozróż- 
niać go od politycznej roboty. : 

Wybieraliśmy posłów, których nam do wybo 
zalecił Zarząd główny stronnietwa. Niespodzianką była 
dla nas wszystkich lista państwowa, w której na pierw- 
szych miejscach poumieszczano ludzi, o jakich żaden 
ludowiec nigdy nic nie sfyszał, którzy w ruchu ludo- 
wym wogóle udziału nie brali, a zepchaięto na dalekie 
miejsca ludzi, znanych z pracy dla stronnictwa. Czy 
można się dziwić, że ludzie, którzy w ten sposób do- 
rwali się mandatu przypadkiem, byli przywódcami roz- 
łamowców? Dostali mandaty bez żadnego trudu, od 
stronnietwa, z którem ieh nic nie wiązalo, więc też 
skorzystali tylko z chwili, i porzucili stronnictwo, bo 
niż mieli na tyle nawet uezciwośei, by złożyć mandaty, 
które bezsprzecznie należą do stronnictwa, a nie do 
nich To był błąd ciężki ze strony Zarządu glównegu 
P. 5. L. i za ten bląd stronnictwo, niestety, teraz po- 
kutuje. 

Wybieraliśmy posłów po to, żeby pracowali dla 
państwa i łudu. Tymczasem w sprawozdaniach z obrad 
Sejmu czytaliśmy więcej opisów awantur i karczem- 
nych burd, aniżeli ustaw, któreby byiy dorobkiem 
Sejmu. Awantury te wyprawiali posłowie przedewszyst- 
kiem z lewicy. Teraz szeregi lewicy wzmogły się przez 
wystąpienie Dąbskiego z jego grupą i Bryła z jego 
grupą z Klubu Piastowców. Secesja Dąbskiego byla 
zapowiedziana zgóry. Aleśmy nie przypuszczali, aby 
ci, co zostali, zdobyli się jeszcze na odwagę wystąpie- 
nia z Klubu w chwili dla państwa i ludu najważniejszej, 
aby się zdobyli na rozbicie większości polskiej, tak 
potrzebnej w naszem państwie. Tak się jednak stało. 

Powiadają, że Polak mądry po szkodzie. Ponie- 
śliimy, jako stronnictwo, ciężką szkodę i powinniśmy 
zinądrzeć. Na szkodę naraził nas w znacznej mierze 
Zarząd główny stronnictwa. Widocznia w tym zarzą- 
dzie zadużo było ludzi takieh, którzy się tam nie po- 
winni byli znajdować. Dość wspomnieć, że poważna 
część Zarżądu znajduje się dziś w obozie, toczącym 
z naszem stronnictwem zaciętą walke. Trzeba więc 
Zarząd odnowić, trzeba wybrać ludzi, reprezen= 
tujących rzeczywiście pewną siłę i ludzi pewnych. To 
sią powinno dokonać w najbliższym czasie. 

Przy wyborach najbliższych musimy udowodnić, 
żeśmy zmadrzeli. Wybierać będziemy ludzi nie narzu- 
conych, ale ludzi, których dół wysunie. Wybierać bę- 
dziemy ludzi mądrych, a przedewszystkiem uczciwych. 
Nie możemy dopuścić do tego, by stronnictwo nasze 
przchodzilo znowu rozłamy, bo te mszczą się i na pań: 
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stwie i na ludzie. Musimy wybierać ludzi z cha- 
rakterem, a nie ludzi, którzy się wkręcają do 
stronnictwa, by na niem żerować i dla zaspokojenia 
swojej ambicji, nie cofają się nawet przed rozbiciem 
Klubu. 

O tych sprawach mówi się dzisiaj na wsi głośno. 
Dowodzi to, żeśmy po szkodzie zmądrzeli. Idzie teraz 
o to, by udowodnić, żeśmy zmądrzeli. Nie wątpię, że 
najbliższe wybory caiemu społeczeństwu przyniosą 
z naszej strony ten właśnie dowód. 

W. Przybycień. 


Plew i kakolu niema co żałować. 


Druga secesja z Klubu Piastoweów wywołała na 
wsi przygnębienie. Trwało ono jednak niedługo. Ludzie 
poznali powoli przyczyny tej secesji. Dowicedzieli się, 
że powodem wystąpienia z Klubu „Piasta“ zarówno 
p. Dąbskiego, jak p. Bryla z ich zwolennikami, były 
przedewszystkiem zawiedzione ambicje miristerjalne. 
Dowiedzieli się, że panowie ci w krytycznych dła stron- 
nictwa i dla państwa chwilach wyżej postawili własne 
ja, aniżeli interes państwa, stronnictwa i ludu. Gdy to 
zrozumieli, przestali się dręczyć. 

Chłopi nie żałują tych, którzy z Klubu Piastow- 
ców odeszli. Nie żałują taksamo, jak ten dcbry gospo 
darz, który, chcąc mieć czyste zboże, dopóty je czyści, 
nie żałując, aż wszystkie plewy, kąkol i stokłosa odej- 
dą. Obie secesje posłów z Klnbu Pia- 
sta uważa lud polski za takie wła- 
śnie oczyszczenie. Za pierwszym razem, kie- 
dy wystąpił p. Dąbski ze swoimi zwolennikami, stron- 
nictwo i Klub pozbyli się plew. Za drugim razem, kiedy 
wystąpił Bryl i Pluta z resztą warchołów, stronnictwo 
i Klub pozbyły się kąkolu i stokłosy. Teraz pozo- 
stało w Klubie czyste ziarno. Pozostali 
ludzie, którzy nie mają na celu swoich osobistych 
aunbicyj, ale dobro państwa i dobro ludu. 

Do takiego osądu uprawnia nas fakt, że ci ludzie, 
którzy z „Piasta“ odeszli, mieniący się „jedynymi“, 
„prawdziwymi* „obrońćami* ludu, poszli do lewicy, 
także za „jedyną obrońezynię ludu“ się uważającej, 
a mimo to, mimo, że szeregi tych patentowanych obroń- 
ców chłopa tak się wzmogły, nędza na wsi nie zmalała, 
tylko wzrosła. Widocznie ci obrońcy są obrońcami 
tylko w gębie, ale o pracy dla polepszenia doli ludu nie 
myślą. Zupeinie to ziesztą zrozumiałe, gdy się wie, jak 
Bobie lewica poczyna w Sejmie. Toż wiadomo, że zdol- 
na ona jest tam tylko do wyprawiania karczemnych 
awantur i do podwyższania sobie pensyj. 

Na pracę Sejmu. w którym większość stanowi ta- 
ka lewica. patrzymy dzisiaj my, chłopi. którym na pań- 
stwie przedcwszystki. m zależy. wprost z niepokojem 
i obawą, Naszem zdaniem, trzeba powiększyć 
władzę Prezydentalizeczypospolitej, 
ażeby mógł Sejm, tak niezdolny do pracy państwowej, 
jak obecny, rozwiązywać, trzeba też nadać więk 
sze znaczenie Senatowi. który, jak się 
owazuje, jest Polsce potrzebny, istnieje zresztą we 
wszystkich prawie innych państwach, ale niema u nas 
praw takich, jakie ma we wszystkich państwach. Z ra- 
dością powitaliśmy też inicjatywę Klubu Piastowców 
w kierunku przeprowadzenia 


odnowia-lwciarania do tego rodzaju organizacyj wojska 


dnich .zmian e wek o mst yat uchi jako / 
w sprawie zmiany ordynacji wyboreze je 
Jesteśmy za okręgami jednomandatowemi. Wtedy nā 


posłów wyjdą ludzie, posiadający rzeczywiście zaufanić 
ludności, a nie iudzie, którzy się do strounictwa wkr 


niają 

Poseł z naszego powiatu zawiodł nasze nadzieje 
Jest nim p. Berck, który poszedł z Brylem. Od chwiik 
kiedy zdradził, nie uważamy go więcej za posła na 
szego. Wszystkie Koła ludowe w naszym powiecie 


mandatu, który przypadkowo dostał się w niewłaściwe 
ręce. 
Stanisław Zawiślak. Józef Ferencz. Szczepan Zylobień 

z Jastrząbki Starej w Pilzneńskiem. 


Uchwaly Rady Naczelnej P.S, L 


obradach, których przebieg podaliśmy w poprzedni 
numerze, powzięła następujące uchwały: 


W szrawie polityki zagraniczae:. 


Polska polityka zagraniczna winba być opartą n 
następujacych podstawach: 


towego pukoju mie może ulec rewizji. 

2) Polityka polska, nacech-=waua wybitnie pokoja 
wemi teqdencjami, dąży do utrzymania jaknajlepszya 
stosunków ze wszystkiemi państwami; stąd wynika usna 
nie Polski dla ideałów Digi Narodów, oraa chęć współ 
pracy z nią nad ugruntowaniem pokoju powszechnej 

3) Dopóki Polska nie będzie miała gwarancji põ 


mie przymieizy o charakterze obronnym, rozbndowająć 
istniejące sojusze i porozumienia. 

4) Zawarte przez Polskę sojusze nie wykluczajć 
możności porozumienia się z szeregiem innych państw 
w pierwszym rządzie 4 Anzlją i Wiochami. Zadanień 
tych porozumień byłoby zagwarantowanie pokoju, 0144 
nzdrowienie życia gospodarczego w Europie 

5) Wysunięcie zagadnień wschodnich na 
polityki wszecnhświatowej wiuno być przez Polskę w 
korzystane w kieruaku spotęwowauia zuaczenia naszegó 
[państwa ua forum między uarodowem. 

6) Po ustaleniu traktatem ryskim stosunków pu 
kojowych z Rosją, zobowiązania, wypływające z teg 
traktatu względem Polski winny być przez Rosję ścisl 
wykonane, co przyspieszyć może zbliżenie gospodarcz 
pomiędzy obn krajami. 
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W sprawie organizacyj tajnych. 


Ponieważ konstytucja państwa gwarantuje wszyś 
kim obywatelom możność swobodnego wypowiadami 


A 


cili i potem oczywiście tego stronnictwa się nie trzys. 


i zarząd powiatowy domagają się od p. Berka zwrot * 


Ostatnia Rada Naczelna P. S. L. po dwudoiowychij, 


kojowuści polityki sąsiadów, musi oprzeć się na syste | 


1) Traktat wersalski jako fondament wszechświa Ą 


m z a i A ną A 


się i zrzeszania, Rada Naczelna P. S. L. potzpia wsze 


«ie tworzenie zakonspirowanych organizacyj o charś 
kterze politycznym, a przedewszystkiem i szczegółdi 


RÓŻ | WRZE ANR 


, Smawy dotyczące wzjewództwa śląsk'ego. 


Ołwśnie do województwa śląskiego Rada Na- 
czelna P. 5. L. poleca Klubowi poselskiemu, by: 

a) dążył do unifikacji tezo województwa z resztą 
ziem Rzeczyposrolitej, przez zastąvienie Śląskiej ustawy 
autonomicznej ogólną nstawą o samorządzie, 

b) domagał się od rząiu ukończen a budowy roz- 
poczętej sieci kolejowej na obszarze góraośląskim w celu 
większego zacieśnienia więzów pomiędzy Górnym Slą- 
Skiem a Rzecząpospolitą, 

c) zażądał wykonania ważnej w województwie 
pruskiej nstawy osadniczej dla przeprowadzenia re- 
formy 10lnej. 


Sarawy gospodarcze. 


Ze względu na to, że Polska jest przeważnie kra 
jem rolniczym i wynikającej stąd koaieczności, dosta: 
tecznego stąd zaopiekowania się produkcją rolną, Rada 
Naczelna P. S. L. domaga się: 

' a) dopuszczenia wywozu produktów rolnych, bydła 
i trzody bez ograniczeń, 

b) zniżenia ceł na artyknły przemysłowe, po- 
trzebne do rozwoju rolnictwa, 

c) obniżenia cen węgła, ; 

d) poddania rewizji taryf kolejowych, a przede 
Wszystkiem zniżenia stawek dla drzewa buduleowego 
1 opałowego, przewożonero do okolic bezleśnych, a po- 
chndzącego z kresów wschodnich ze względu na możność 
Zaoszczędzenia lasów w centrum kraju, 

e) zajęcia się odbudową życia gospodarczego wsi, 
przedewszystkiem pizy pomocy ruchu spółdzie czego. 
Oraz organizacyj rolniczych, 

f) uwzględnieuia i odpowiedniego zaspokojenia po- 
trzeb sredytowych producentów rolnych, 

| _9) wytkuięcia przez rząd jasnej puityki emigra 
cyjnej, oraz otoczenia rucnu emigracyjnego większą 
Opieką, 


Sprawy flnansowe. 


Rada Naczelna P. 8. L. wzywa Klub parlamen- 
tarny P. S. L. do energicznego przestrzegania w bu- 
dżecie państwowym zasad oszczędności, ustalonych przez 
redni jako istotnego warunku uzdrowienia 

arbu, 


Sprawy parcelacji i osadnictwa z uwzględ- 
nieniem postulatów kresowych. 


Z uwagi na to, że dotychczasowe ustawodawstwo 

W zakresie reformy rolnej, w wykonaniu swojem, oka 

Zaio się w wysokim stopniu niepraktyczne i nie ziściło 

I pokładanych nadziei, Rada Naczelna P. S. L. zaleca 

| Klubowi poselskiemu dołożenie wszelkich starań dó prze- 

| Prowadzenia w możliwie jaknajkrótszym czasie ustawy 

| 0 parcelacji i osadnictwie, złożonej Sejmowi przez rząd 
„Witosa. 

, Zarazem Rada Naczelna domaga sią wywarcia jak- 

Najrychlejszego nacisku na władze wykonawcze w celn 

 Przystąpienia do istotnegu wykonywania reformy róluej 

| € wszystkich dzielnicach państwa, a przejew<zystkiem 

Da kresach wschodnich i zachodnich, gdzie słabe sto- 

_ Blnkowo zaludnienie, oraz znaczniejszy zapas ziemi, 

 Mmożliwia wydatniejsze rezultaty w zakresie varcelacii, 


sę 


Lz 
przyczem słuszne interesy mie'scowej ludności winny 
być w caiej pełni uwzględnione. 

Rada Naczelna stwierdza, że w stosunku do mniej- 
szości narodowościowych, Polskie Stronnictwo Ludowe 
stoi na stauowisku pełnego równouprawnienia, opartego 
na uznaniu zasad wolności rozwoju kulturalnego i go- 
spodarczeg0, oraz równości wobec prawa, uważając za 
nieodzowne pełne i lojalne ich współdziałanie z rdzenne 
ludnością polską na gruncie interesów państwa, 

Jednocześnie Rada Naczelna P. S. L. zaznacza 
z całą stanowczością, że wszelkie tendencje, godząca 
w całość i bezpieczeństwo państwa, winny być bez 
względnie zwalczane. 

Ponieważ administracja państwowa na ziemiach 
wschodnich, reprezentująca Wobec miejscowej ludności 
autorytet Rzeczypospolitej, winna być jednym z waż- 
niejszych czynników zespolenia kresów z państwem, 
przeto Rada Naczelna P. S. L wzywa Klub parlamen- 
taray P, 8. L, by zwrócił uwagę rządowi na dobór 
odpowiednich jednostek na stanowiska urzędnicze i za- 
gwarautował im dostateczne podstawy bytu materjal- 
uego. 


Na mogiłę 
$. p. Włodzimierza Tetmajera. 


(Dokończenie), 

Jedno z pism warszawskich, pisząc wspomnienie 
o $. p Tetmajerze, nie mogło wytrzymać w swej demo- 
Kra vo lej duszyczce, aby nie przypiąć latki na niebo- 
szczyku i pisało, że On należał do tych, co „uważali 
Austrję Za państwo, z którego pomocą Polska wolność 
odzyska*. Idąc tą drogą, trzebaby potępić Doniatow 
skiego księcia, Dąbrowsk eyo i te całe zastępy bohate- 
rów naszych, którzy szli za gwiazdą Napoleona. 

Zarzut to mestuszny, którym się bija nietylko 
Zmariego, ale i nas NMaiopolan przez braci z zaboru 
pruskiego i rosrjskiego. 

Austrja, w ostatnich zwłaszcza latach, dawała 
Małej Połsce większe swobody na polu narodowem. 
I gdyby byli tızej zaborcy dali możność przez plebiscyt 
oświadczyć się Polakom, do którego z nich chcą nale- 
żeć, czyżby nie oswiadczyli się byk za Austrją? Ale 
gpdyśmy spostrzegli, na co się zanosi, zrobiliśmy zawczasu 
taki zwrot, na jaki się nie zdobył żaden maród, a w tym 
zwrocie Š. p. Tetmajer oderat wybitną rolę. 

W roku 1917, dnia 28 maja, zjechało się do Kka- 
kowa Koło sejiubwe, pujwyższa władza w Małopolsch.. 
Stawiło sią do apelu 60 posłów parlamentarnych, 
10 czionków lzby panów, 20 posłów byłego sejmu, 
a z Kongresówki byli obecni: prof. dr Mikuł owski- 
Pomorski, Dzierzbieki, Papieski, Zdanow- 
skii wielu, wielu ludzi wybitnych. A byli też: książę: 
biskup »apieba i arcybiskup Teodorowicz. 

Tysiące narodu okrążyło dawny pałac Wielopol- 
skich, dzisiejszy magistrat, a w sercach zgrumadzonych 
górowała jedna myśl, aby się ośriadczyć za od- 
budową Polski. 

Policja "usiłowała lud rozpędzić, ale to już nie 
było w jej mocy, a gdy nostowie oświadczyli że pod 
karabinami radzić nie będą, „policja wiócia do kuszar. 

konserwatyści naibardziej głuskauk prze4 rzad 


p 


anstrjacki, który ich odszczególniał ponad inne warstwy 
narodu, znaleźli się w przykrem położeniu. Oświa'lczali, 
że „przy tobie stoimy i stać chcemy“, to jakże teraz 
porzucić Aastrję? Z jej łaski, a za swe dakaty, mieli 
tytuły baronów, hrabiów i t. p., któreni błyszczeli, nie 
pomnąc, Że starzy szlachcice, to słowo „szlachcic wy- 
żej słusznie sobie cenili, niź tytuł księcia.*) 


Giy ś. p. Tetmajer postawił na Kole rezolucję, | 


której pierwszy puakt brzmiał: 

i „Polskie Koło sejmowe stwierdza, że jedynem 
dążeniem narodu polskiego jest odzyskanie niepodle- 
głej, zjednoczonej Polski z dostępem do morza i uznaje 
się solidarne z tem dążeniom“, 

psłopiały niebożęta do cna i poczęli przeciw temu pro- 

testować, mówiąc, że o tem*nie Koło sejmowe, ale Koło 

w Wiednia może jedynie decydować. Do przemowy 

w tej materji wybrali sobie najstarszego posła, ale 

i najwierniejszego dworaka posła Abrahamowicza 

który to chłop był wygadany. 


Co dalej było, niech to powie „Kurjer Codzienny*, | 225 


który wtedy tak oto pisał: 


i 


„Na to odpowiedział poseł Bojko. Mówił za: 
bójczo dla swoich przeciwników. Przypo- 
mniał chwilę z sejmu z przed laty dwudziestu kilku, 
kiedy to on, rozgoryczony tem, że większość konser- 
watystów odrzacała wszystkie wnioski, echaćhy naj- 
słoszniejsze, ponieważ pochodziły od pięcin wówczas 
posłów stronnictwa lodowego, zaryzykował wówczas 
takie zdanie: „choćbym postawił wniosek 
e wskrseczynie Poiski, to wy panowia 
edrzacilibyście ge dlatego, że od chto- 
pów pochodzi”. Padło słowo „bydlę* pod moim 
adresem. Wywiązał się namiętuy snór. I wówczae to 
ekscelnucja Aurahamowicz zaprutee ował przeciw mo- 
lm siowom i powiedział, że „olikt szlachty polskiej 
nie będzie uczył patrjotycmu* i fe „oua zawsze 
pójdzie z uarudem*. Przypominam Ci to dzisiaj — 
mówił p. Bo ko — odpowiełz na to, głosając za re- 
golucją s nami.“ 

Z tych twardych, ciężkich słów p. Bojki wyroela 
nagle antytesa: jak słup ognia przed stronnictwem 
oksceleacji, które z góry zobowiązało się solidarnie 
głosować przeciw rezolucji Tetmajera. 

I dlatege wszystko, co potem było, było już tylko 
dorma, której stronnictwo konserwatywne nie miało 
zamiaru wypełnić treścią, 

Konserwatyści nie g'osowali lub wyszli z Bali, 
a głosował przeciw tylko Abrahamowicz i książę Lu- 
bońirski.**) Olbrzymią, przygniatającą większością 
49 głosów, oddanych solidarnie przez stronnictwa lue 
dowe, demokratyczne, naredowych demokratów i socja- 
listów, Koło aprobowało wniosek posia Tetmajera, jako 
dyrektywę dla Koła polskiego w Wiedniu. Odeszła 
precz prywata, małostkowość, ślepota, zginęły względy 
I względziki, utonęły w morza polskiej godności ogo- 
biste i partyjue rachunki, zabiły zgodnie tonem po- 


*) Gdy ongi cesars rzymski Ferdynand ofiarował Sa- 
pieże tyta? książęcy, ten za to podziękował, mówiąc słusanie 
u dnmą: „Polski szlachcic jestemi*, 

**) Usprawiedliwiał się, że mu koledzy nie powie- 
dzieli, że z sali wyjdą i znalazł się w niefortnanem towa- 
rzystwie Abrahamowicza, Ža to miueła go prozeanra Kota 
polskiege w Wiednia, 


„Polski Als mu mie dano, jak subia ŻYCZYł śoy mogt 


|wdz.eczności nie zawsze i nie wsząizie można się OWO< 


-= | 


tężnym jak dzwon Zygmunta wszyskie piersi posłów 

posłów. * 
Tyle „Kurjer Codzienny“. i 

Słusznie o tem pisał „Piast“ onezdaj, że ta rezn- 
lucja, to był kizyk polskiej duszy i protest uarola 
przeciw machinacjom Nie'ncow, a autorem jej był włae 
śnie kochany kmieć-szlachcic. ś. p. Włodzimiere Tetma er. 

Nieprzewidujący konserwatyści ubolewali nad ua- = 
szą polityką, mówiąc, żeśmy w:edy popełnili zbrodnię, | 
ae gdy Czernia pokumał się z Ukraińcami w Brześciu 
Litewskim i zawarł znany pakt, poznali niebożęta, jak 
byli w błędzie. 

A w rok później zaszedł w Wiedniu fakt, który 
tak mam w pamiętniku opisany: + 

„Przed godziną 6 wieczorem sala Koła zaczęła sią 

g zapełniać niezwykłymi ladźmi. Byli to członkowie `` 
Izby panów 1 inni wielmoże. Pierwsi zjawili się arcy- 
$% biskap Bilczawski i Teodorowicz, potem ks-biskup Sae 
5% pieha, marszałek Niezabitowaki, Piniński, Korywwski, 
Biliński, Moysa, Bobrzyński, Jędraejowiez, Wodzicki, 
© Czartoryski, Wł Sapieha, Badeni, Gołachowski, Bawoe 
rowski, Tarnowski, Koźmian, Lanckoroński, Kenopka, 
Potocki i inni, „Wytrawnym* niby tym mężom, powt- 
rzającym tyle lat słowa: „przy tobie stoimy i stać 
chcemy*, po raz pierwszy stanęło kością w gardło te - 
zdanie í przyszli do nas głupszych, by ié aa naszy 
orjeutacją. Gdyśmy w Krakowie dnia 38 maja n:hwalil. 
rezolację Tetmajera, łamali ręce, mowiąc, że pupałe 
niamy zbrodnię. Dzień 9 lutego przekonał tych osie 
wiaiych polityków, że chamstwo i żywioły radykalne 
duiej widziały, niż oni. 

O_serwowałem takiego starca, jax Koźmian, którys 
dorwawszy sią dò l.by panów, krzyczał tam, że był 
I jest anstrjakiom; ciezawą m m3, mieli i inu, A nej” 
głurseą o. Aorahumowicz*. 

Tek lo nos y s4utex miała rezotucj : $. p. Tetmajesat F 
Dł Paa Boz, że $. p. Petmajer doczeka: się tego - 
czego tak goraco sobie życzył, Wulugj 1 u.epodlegtej 


p 
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Jej służyć w Sejmie. Prześnezgliwy a ostrożuy ludek; 
krakowski osobliwie, który Ou tak serdeczuie Cate ży* 
cie miłował i malował, nie dał Ma mandatu, dośumene 
tując, nie wiem po raz który, że na drzewie chłopskiej 


ców spodziewać. To jednak nie ostudziło miłości Joga 
ku braciom od pługa. 

mierć kochanego syna na polu chwały przygnę* 
bić Go musiała, ale więcej Go martwili ci ludzie, któ- 
rzy z Polski są miezadowoleni i żrą się z sobą, jak nia 
bracia, i to Mn życie zatrnło, 

Życząc czystej, pięknej dnszy Tego brata, szłach 
cica, Indowca wiecznej Światłości, pocieszajmy się tą 
myślą, ża i Jego dziatwa taką miłością dla ludu jesć- 
przepełniona, jak On był. Ofiarując mi podobiząe awe 
i synka w chłopskiej mapierce, pisał: 

„Niech w Twoich znajdą się zbioraeh, 
Niech wspominają, że dzieci 

Moje się w chłopskich komorach 
Ucayły kochać kraj, kmieci. 

Że z chłopskiej Matki zrodzone 

Erow mają chłopską, serdeczną, 

I jeśli nie my, to one 

Wolność ta ujrzą juź wieczną*» 
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Teżei tikich lodzi Polka rodzi. a irsi ich prze |wać nad pogrzebaniem tej wielkiej sprawv. ink praco- 
cież sporo, trzesa nam bratkowie wierzyć w Bora |wać zaczęłi obecn'e. 


dobryeh ludzi, a tym, co robiąs niezgodę, zdają się mó- Oto w praktyce skutki zbrodni p. Bryla r jego 
wić, ża są z Polski nie radzi i w nią nie wierzą, odpo- | towarzyszył 
wiadajmy z kochanym pieśniarzem Lenartowiczem: Wincenty K. z Szamotulskiego. 


„A jeżeli już w Polskę zwątpiłeś do końca, 
Odejdź! — i cienicm swoim nie zasłaniaj słońca!*  KGagrzepaszczenie kontraktów osadniczych. 
ORA ia Rozmaite Bryle i Pluty, które obaliły rząd Witosa, 
wypisują w swoich gazetach i krzyczą na wiecach, że 
È "i „R „ |obalili Witosa dlatego, ażeby móc poprawić prędzej dolę 
Jak sie na ludzie MSGCI obalenie chłopa. My tu, we wschodniej Małopolsce, odczuliśmy 
© 


na własnej skórze, ale nie poprawę, tylko haniebne po- 


M gorszenie stosunków od czasu, gdy rząd Witosa upadł. 
rządu Witosa. Za rządu Witosa, minister reform rolnych, p. 
Zaprzepaszczenia rotormy rolnej. Osiecki, wydał rozporządzenie, aby do końca lutego 


. T. zostały zatwierdzone i ostatecznie załatwione 

Najważniejsza dla ludu polskiego sprawa, reforma wszystkie kontrakty osadników, którzy w tej dzielnicy 
rajna, została, jak się zdaje, zaprzepaszczona i to przez kupili sobie ziemię. Była to dla nas wszystkich sprawa 
tych posłów, którzy rzekomo z powodu nieprzeprowa- , pierwszorzędne, wagi. Brak zatwierdzonych kontrak- 
dzania jej rozbili Klub „Piasta“ i obalili rząd Witosa. tów uniemożliwiał nam zabipotekowanie się, a brak 
Gdy się czyta pisma Obszarnicze, a my ich tu, w Wiel- hipoteki własnej, uniemożliwiał nam wszelki kredyt, na- 
kopołsce, mamy kilka, to się najlepiej widzi, że rząd wet z państwowego Banku rolnego. Czekaliśmy też na 
Witosa był jedynym, który mógł był przeprowadzić re- te kontrakty, jak na zbawienie. 
formę rołuę, był jedynym, który wprowadzenie jej w ży- | Należę do osadników, którzy kupili sobie grant 
cie gruntownie przygotował. Na dowód przytoczę Wam, z parcelacji Bursztyna. Jest nas dwie grupy. Pierwsza 
bracia, wyjątek z artykułu tutejszego organu obszar- grupa zamówiła sobie zrobienie planów u pewnego inży- 
ników, „Dziennika Poznańskiego*. Pisze się tam ni piera, a Okręgowy Urząd Ziemski we Lwowie na skutek 
mniej, ni więeej, tylko tak: „ tego kontrakty te zatwierdził. Druga grupa spóźniła 

„Rząd Witosa upadł, uchwalenie się z wykonaniem planów, które zamówiła u tegesxmego 
nstawy rolnej nie doszło do skutku. inżyniera. Gdy plany te zostały wygotowane, upadł 
Zło odłożone nie przestało przez to rząd Witosa. I to się natychmiśst na sprawie odbiło. 
być groźną zmorą. Jożoli obecnie nie mamy ja- Urząd Ziemski we Lwowie nie zatwierdził nam kontrak- 
wiiego sprzysiężenia paru stronnictw przeciw cudzej wła- ty podając za powód, że plany nie zostały wykonano 
sności i racjonalnym podstawom gospodarstwa narodowe- przez ....uprawnionego inżyniera. Część nas więc otrzy- 
EO, to w każdym razic nie należy pocieszać się sakramen- mają zatwierdzenie kontraktów, bo jeszcze na czełe rzą- 
tulnem „jakoś to będzie”. Musimy być przygotowani na du stai Witos, część zaś, skoro tylko rząd Witosa upadi, 
dalsze w tym rodzaju sojusze i zamachy, chociażby nie- zaywierdzenia kontraktu nie uzyskała. Czwarty rok już 
pparie na stalszych podsta wuch. Dziś, kiedy na pewien czekamy na te kontrakty. Bylibyśmy je mieli, gdyby 
Czas weszły na porządek dzienny sprawy skarbowe, na- nje p. Bryl i jego paczka, która rzekomo w obronie ludu 
leży skorzystać z chwilowej pauzy obalila rząd Witosa. Na własnej skórze odczuliśmy, jak 
i dążyć do zmobilizowania zawczasu nags p. Bryl „obronił* przed skutkami rządów Witosa. 
skuteczniejszej niż dotychezas, Niech mu tego Bóg nie pamięta! 
bbrony”. Bronisłac Filak. 

Jak 2 tego widać, najbardziej z upadku Witosa = | za 
‘duja się obsziwnicy į mobilizują się do ostatecznego 
imicestwieriu reformy rolnej. 

Mniej więcej tesame argumenty czyta się także | Ą A 
v innych pismach, służących interesom obszarników.|| (a 
pw przejrzeć „Gazetę Powszechną“, „Głos Po: poleca: niklawy system Roskopf na kamienie 

1 1 BIC. > : ć 12 miljonów mk. Budzik 16 mil, mk. Skrzypce 

Poseł Pluta w oświadczeniu. którem motywował |ze smyczkiem 24,000.000 do 3,0%08.040 mkp, Harmouja wie- 
wystąjnenie woje i bryłowców z Klubu „Piasta“, po- | deńskie: jednorzęcowe 35,000.0001un, dwurzędowe 60,600.000 
dawał, że najważniejszym powodem ich kroku była re- a, k” sz Fiona poż a 7 
torma rolna, przygotowywana przez rząd Witosa, która |Mandoliny od 24.600.000 do 30,000.000 1nkp. Cennik ilustro- 
im się wydawała „zbyt niekorzystną” dla ludu. Wy- | wany 200.000 mkp — Wysyłka za przesłaniem kwoty zgóry 
stąpili tedy z Klubu, obalili rząd Witosa i co uzyskali? 256 28 0 

tyle, że nowy rząd zawiesił sprawę reformy rolnej 


— z 
zarnicy uzysk K Nie 1 ię wstydzić, lecz ratować! Jeżeli 
e zde y ali czas do zmobolizowania | komu się uli ted ea iub na podbrzuszu 


się do walki o utrącenie Ostateczne reformy rolnej, |i może już opadło w dół, to się uratuje i będzie bezpiecz- 
A lud? Lud na tem stracił już bardzo wiele, bo re-|nym życia i zdrowia, jeżeli sobia sprowadzi bandaż prze- 
forma rolna, gdyby Witos stał dalej na czele rządu, |Puklinowy od L. Potaczek w Samborze. Przy zamó» 


Jedyny najtańszy dow hkandłowy 


tLIGNACY CYPRES 
j ) Kraków, ul. Szewska L, 13/P. 


AE czyż <. |wiesiu pależ daċ miarę nitka wokolo bioderi opisać, 
byłaby w tym miesiącu rusżyła z miejsca, a straci je- z laoi kro aji jak mial bandaż 2 miljony 
<zczę może więcej, jeżeli obszaemicy tak będą praco-! marek polskiclu 1259 7 10 
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Sprawa ubezpieczeń od wypadków, 


Zwolnienie od opłat gospodarstw do 30 hektarów. 

W roku 1921 uchwalił Sejm ustawę o przymuso- 
wem ubezpieczeniu robotników cd wypadków. Parły do 
tej ustawy stronnictwa robotnicze i przeforsowaly ją 
w myśl wlasnych dążeń. Na chlopów nałożyła ta usta- 
wa nowe niepotrzebne ciężary. Wywołała też na wsi po- 
wszechne rozgoryczenie. Dzięki zabiegom Klubu „Pia- 
sta“, wstrzymano na jakiś czas moe tej ustawy dla Ma- 
łopolski. Równocześnie podjął Klub starania o zmianę 
tej ustawy. Zawiadomiłem o tem ludność w ubiegłym 
roku, zamieściwszy w tej sprawie artykuł w „Piaście”. 

Nowaustawa 0 ubezpieczeniu robotników od 
wypadków została obecnie uchwalona przez Sejm, a 30 
Stycznia b. r. przez Senat. Postanawia ona, że gospo- 
darstwa rolne do 30 hektarów, t. į. 52 morgów ziemi, 
wolne są od przymusowego zg!aszania i ubezpieczania 
robotników na przeciąg lat 5-ciu, t. j. do czasu, kiedy 
rząd wniesie projekt nowej ustawy, ostatecznie regulu- 
jący tę sprawę. Rozporządzenie wykonawcze do tej 
ustawy, według układu, zawartego przezemnie i posła 
Pieniążka z przedstawicielem ministerstwa pracy, 
ma uwolnić rolników od płacenia zaległości, wynikają- 
cych z tytułu ustawy z roku 1921. Z dyrektorem Zakła- 
du ubezpieczeń od wypadków we Lwowie zawarliśmy 
umowę,.że Zakład ten w każdym wypadku, o ile ktoś 
się do niego zwrócił łub zwróci, postępować będzie od- 
nośnie do wypadków już przeszłych, nie wedle przepi- 
sów starej, ale według zągad nowej ustawy. 

Jak wspomnialem wyżej. gospodarstwa rolne do 
52 morgów polskich, a 120 morgów magdeburskich, są 
na podstawie nowej ustawy, wolne od, przymusu ubcz- 
pieczania robotników. Pragnątem powiększyć ten obszar 
gospodarstw, wolnych od przymusu ubezpieczania robo- 
tików, to mi się jednak nie udalo. Otwarcie muszę 
powiedzieć, że uzyskanie zwolnienia dla gospodarstw 
do 80 hektarów uważam za wielki nasz sukces, który 
nam się udalo uzyskać po wielkich trudach. 

Sprawa ubezpieczeń od wypadków, sprawa Kas 
chorych i wogóle sprawy, dotyczące opieki społecznej, 
zostaly w Scjmić poprzednim tak postawione, że na- 
kladały na ludność wiejską zbyteczne a dotkliwe cię- 
żary. Ludność rolna musi się bronić przed temi ciężura- 
ini. Potratiiaby się obronić, gdyby miaja w Sejmie silę. 
Tej sily jednak nie ma, bo posłowie ehłopscy są rozbici, 
bo między nimi jest wielu takich, eo uważają chłopa 
za drabinę do robienia osobistej karjery, i jest też wielu 
takich. którzy dla frazesów o lewicowości idą stale z le- 
wieą, czyli właśnie ze stronnictwami robofniczemi, któ- 
re już namacalnie wykazaiy awoje nieżyczliwe, ezęsto 
wprost wrogie wobee chłopów stanowisko. Przeprowa- 
dzenie w tych warunkach ustaw korzystnych dla lud- 
ności rolniczej jest niesłychanie trudne. 

Skończy :o się czyste „politykowanie". Coraz do- 
bitniejszym głosem wołają o załatwienie sprawy gospo- 
darcze, interesy poszczególnych warstw. Chłopi sami 
muszą pilnować swoich interesów, a będą ich mogli sku- 
tecznie pilnować tylko wtedy, gdy pójdą ławą i gdy 
siła ich będzie w Sejmie widoczna. 

Narcyz Potoczek. posel. 


O likwidację serwitutów. 


Sprawa likwidacji serwitutów staje się coraz bar- 
dziej palącą. W naszej zwłaszcza okolicy, w Lubcel- 
szczyźnie, gdzie jest olbrzymia ordynacja Zamoyska, 
tysiące ludzi czeką uregulowania ostatecznego tej spra- 
wy z utęsknieniem. Raz nareszcie ludzie cheg dojść do 
tego, by wspólność z ordynacją i dworem rozwiązać. 

Czytaliśmy, że Sejm ma uchwalić nowelę, czyli 
poprawki do ustawy z 7 maja 1920 r. o likwidacji ser- 
witutów. Dotąd jednak jakoś o tem głucho. A przecie 
jest to sprawa, obchodząca dziesiątki tysięcy chłopów 
we wszystkich prawie dzielnicach *Rzeczypospolitej! 

Posłowie Piastowcy zasiużą sobie na głęboką 
wdzięczność dziesiątek tysięcy ludu, jeśli tą sprawą 
energicznie się zajmą i w Sejmie ją przeprowadzą, oraz 
przypilnują wykonania ustawy. 

Pawet Zbyśko z Olszanki w Lubelskiem. 


Sprawa drobnych dzierżawców. 


W roku bieżącym, w jesieni, kończy się moce obo- 
wiązująca ustawy o ochronie drobnych dzierżawców. 

Ustawa ta bjia niesłychanie potrzebna. Ona wmo- 
żliwiła tysiącom ma!orolnyvm i bezrolnym przetrwanie 
najcięższych lat po wojnie światowej. — Zwłaszcza 
w dzielnicach, w których ludności jest zadużo, a wła- 
sność rolna niesłychanie rozdrobniona, ustawa ta. prze- 
prowadzona w Scjmie konstytucyjnym przez Klub Pia- 
stowców, była dla tysięcy ludzi jedynym ratunkiem. 

Właściciele obszarów dworskich już w zesziym 
roku zaczeli wypowiadać drobnym dzierźawcom dzier- 
żawę. Robili to, choć wiedzą, że ustawa obowiązuje 
do jesieni bieżącego roku. Obecnie tak wiaściciele dóbr 
jak ich rządcy. zupowiadają zgóry, że pousuwają od 
jesteni drobnych dzierżawców z dzierżawionych kawał- 
ków ziemi. 

Każdy zrozumie, że dzierżawca musi na parę mie- 
sięcy poprzód wiedzieć, czy straci dzierżawę, czy nie. 
I właściciełe dóbr także cheą wiedzieć, czy będą mieli 
prawo wyrzucać dzierżawców, czy nie. Sprawą powi 
nien się wiee koniecznie zająć Sejm. 

Szerokie rzesze ludności wiejskiej domagają się 
stanowczo przedłużenia ważności ustawy 0 ochronie 
drobnvch dzierżawców, — Jest to dla tysięcy rodzin 
chłopskich kwestją bytu. - 

Jeszcze we wrześniu ubiegłego roku, był u nas 
na wiecu poseł Brodacki i oświadczył nam, że 
Klub' poselski Piasta“ jemu właśnie poruczył opraco- 
wanie projektu ustawy o ochronie drobnych dzierżaw- 
ców, projektu, któryby usunął pewne wady obowiązu= 
jącej dotąd ustawy. Zapowiedział poseł Brodacki, że” 
projekt ten wniesie w Sejmie jeszcze ptzea Nowym 
Rokiem. -Przyszły wypadki niepożądane wewnątrz Khi- 
ibn i one zapewne były powodem opóźnienia się całej 
Isprawy. Obecnie jednak czas już najwyższy, aby pro: 
jekt ustawy, przedłużającej ochronę drobnych dzier- 
zawcow, został jak najrychłej wniesiony i załatwiony 
przed nadejściem wiosny. Czeka na to tysiące biednego 
ludu. 

Kazimierz Koczwara. Walenty Wolek. Leon Potempa 
z Woli Dembińskiej w Brzeskiem. 


la dzisiejszego numeru załączamy dla wszystkich naszych prenumera- 


torów „1 


sia (euni« susiennaycHh, bławataych i innych materjałów FIRMY 


KANDI "WEJ SZCZUPAKIEWICZ I SKA W BIAŁYMSTO «U. 


W sprawie uprawy tytoniu. 


Rvznorządzenie ministra skarbu z dnia 6 stycznie 
1924 r. D. U. Rzv. Nr 3 w przetmiocie uprawy tyto” 
nia w r. 1924 zawiera przepisy, kto, gdzie i na ja 
kich warunkach może otrzymać pozwole” 
nie na uprawę tytoniu. Rozyorządzenie to mówi 
że uprawa tytoniu dozwolona jest: 

l. w województwie stanisławowskiem, w powiatach: 
horodeńskim, kołomyjskim, kosowskim, peczeniżyńskim, reha- 
tyńskim, Śniatyńskim, stanisławowskim i tłumackim; 

IL w województwie tarnopolskiam w powiatach: bor- 
izczowskim, bucząckim, czortkowakim, husiatyńskim, podha- 
jaskim, skałackim, tarnopolskim, trembowelskim, zaleszczyc- 
kim i zbaraskim; 

IE. w województwie wołyńskiem w powiatach: krae- 
nienieowtm, duhieńskim, estregakim, tudzież w poładniowej 
bzęści powiatu rówieńskiego po łinję braegu rzeki Horyń 
. w południowej części powiatu łuckiego po linję kolei 
Kowel-Zdołownowo; 

IV. w województwie białostockiem w powiatach: gro- 
dziensiam i wołkowyakim; 

V w województwie pomorskium w pow. grudzią?zkim, 

WL w wojewódatwie śląskiem w pewi-cie rybniekiw. 

"Na tyca obszarah mogą nprawiać tvtoń 
tylko ro'uicy, którzy na tę avrawę otrzy- 
mali urzędowe buzwolen:e W eine) guine 
aie może wyć pod prawe tytoniu orzezudczoną mniejsza 
przesticeń, wid 3 ©», a jeten roln'k musi nod rę ubrewę 
JI <Q4UiCZYĆ na wui 510 m? przestrzeni, w jednym, 
Qio 1O0LIE! Ly a KU. 

włascier'łe, lnb dzerźiwcy ob-zarów dworseich 
Naa Ve ezwol „m8 m umawg tytunu w powy. wy- 
iczvuych usręgach, zełagsać osobno I movą Otrzymać 
pozwoewio U nawy tytoniu na obszarze 1 ha w tych 
gminach, kiore są do uprawy tytoniu dopuszcz"ne, a na 
pvszarze 3 ha w gmia.ch, do uprawy takie nie dn u. 
bzezunych. Tyton wolno usrawi:-é tylxo w qminach, na- 
jeżących do wojewodztw i powiaów wyż wymienio- 
nvon i tylko z nasienia, dostarczonego przez dyrekcię 
monopelu tyt niowego. Nie wolno uprawiać innych zie- 
miopłodów pomiędzy roślinami tytoniowemi, i nie wolno 
uprawiać tytoniu dla wiasnej potrzehy, lecz tylko na 
Łamówienie ur-ęda, który jedynie i wyłącznie zaknpuje 
wyprodukowany tytoń. 

Podanie o pozwolenie uprawy tytoniu wnosi się 
do zwierzchności gminnej, albo też składa się w urzę: 
dach, lab w komisji wyknpa tytoniu najpóźniej do dnia 
15 marca 1924 r. Pozwolenie udziela się na piśmie, 
B pismo takie powinno być doręczone najpóźniej do 

oùca kwietnia 1924 r. Nie otrzyma pozwolenia takiego, 
kto był karauy za przestępstwo przeciw przepisom 0 mo- 
nopulu tytoniowym. 


Dr MICHAŁ HABUDA 


adwokat 1361 19 0 
w Krakowie, ul. Św. Filipa L., iS. 
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IRatunek dla samorzadów. 


O powiększenie dochodów samorządów. 


Ustawa o tymczasowem uregulowaniu finansów 
kemunalnych z dnia 11 sierpnia 1923 r. (poz. 747 Dz. 
Ust. Rz. P. Nr 94), aczkolwiek była ogromnym krokiem 
naprzód w dziedzinie uzdrowienia opłakanego stanu fi- 
nansowego związków samorządowych, nie spełniłą 
w całości swego zadania z różnych powodów. Przede- 
wszystkiem brak rozporządzenia wyk 04 
nawczego do tei.ustawy, : którego ogło- 
szeniem, mimo przygotowania go przez ministerstwa 
spraw wewnętrznych, zwleka z niewiadomych przyczyn 
ministerstwo skarbu — na posiedzeniu Sejmu dnia 
18 b. m. wniósł poseł, dr Kiernik, wniosek nagły 
rdomagający się wydania tego rozporządzenia — unie 
możliwia wszystkim ciałom samorządowym uruchomie: 
nie niektórych źródeł dochodowych, w ustawie przewi- 
„dzianych. 
| Zasadniczą przyczyną, która odbija się najdotkii- 
wiej na położeniu finansowem samorządów powiato- 
wych i gminnych w całej Rzeczypospolitej, są posta- 
nowienia art. 14 ustawy z dnia 15 czerwca 1923 r. 
w przedmiocie wyrównania podat 
ków gruntowych (Dz. Ust. Rz. P. Nr 65 poz. 505), 
Wedle postanowienia tego artykułu, dodatki do pań- 
stwowych podatków grimtowych na rzecz wszystkich 
związków samorządowych (gmin, puwiatów, woje- 
wództw) nie mogą przewyższać łącznie 100% ogólnej 
kwoty państwowego podatku gruntowego, chvba tylko 
w wyjątkowych wypadkach. Następstwem tych posta- 
nowień jest, że, biorąc przykład z jednego z powiatów 
b. dzielnicy austrjackiej, przy dopuszczalnej przed woj- 
ną stopie 100% i wyżej przychód z dodatku gruntowe- 
go wynosił 175.000 franków złotych i wyżej, obecnie 
zaś przy dopuszczalnej granicy i rozdziale między po- 
wiaty i gminy, może wynosić najwyżej 52.500 franki 
złote, czyli niespelna jedną trzecią dochodu przedwo- 
jeunego. Nic dziwnego, że w tym stanie rzeczy powiaty 
nie mogą spełniać swych zadań, szczególnie w dziedzi- 
(nie budowy i konserwacji dróg, i z trudem tylko pokryć 
mogą wydatki administracyjne, tak, że raczej należa- 
łoby zlikwidować samorządy powiatowe, aniżeli przy 
takich dochodach utrzymywać urzędników i dróżników 
(o głodowych płacach), którzy nic zrobić nie mogą. 

Wobec tego rozpaczłiwego położenia samorzą% 
dów, sprawa nowefzacji ustaw wyżej powołanych stała 
ię piekącą, p 

Poseł dr Kiernik wniósł tedy w Sejmie imieniem 
klubu posłów Piastowców wniosek nagły, umotywo+ 
wany przytoczunemi wyżej argumentami, domagający 
się uchwalenia noweli, usuwającej braki tych ustaw. 
Do wniosku dołączył dr Kiernik projekt noweli. Wnio- 
skodawca proponuje podwyższenie granicy wydatków 
samorządowych do podatków państwowych ze 100 os 
,150 względnie na 200 procent. 
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O waloryzację pożyczek państwowych, 
wierzytelności hipotecznych I oszczę ności, 


Po powstaniu niepodległej Polski. rząd kilkakrotnie 
zwracał się do społeszeństwa, z apelem o udzielenie 
państwu pożyczek, Dość poważna część społeczelistwa 
odpowiedziała na apel rządu przychylnie i w miarę sił 
finansowych pospieszyła Polsce z pomocą. 

Na tysiącach przykładów można stwierdzić, że 
z pomocą państwu w pierwszym rzędzie pespieszyli 
iudzie biedni, a pomiędzy niemi są setki, a może 
nawet tysiące tych, co z zaufaniem oddali skarbowi 
państwa cała swoje maiętki. 

Ze wszystkich dzielnic Polski, były zakór pruski 
ofiarował największą sumę złata i srebra na skarb 
państwa. I tu trzeba podkreślić z naciskiem, że elbrzymi 
procent tych efiar złożył lud, włeścianie, rzemieślnicy 
i drobni kupcy. Poza ofiarami, na skarb złożonemi, 
tesame masy ludowe i robotnicze wielkie sumy pienię- 
dzy w złocie i srebrze, oraz w ówczesnej walucie peł- 
nowartościowej pożyczyli panetwu. 

Jak wielkie ofiary i potyczki złożyli na skarb lu- 
dzie najbiedniejsi, świadczy fakt, że gdy jedno z pism 
ludowych w byłym zaborze pruskim, którego czytelni- 
kami są tvlko ludzie biedni, sporządziło rejestrację po- 
życzek i ofiar, na skarb państwa złożonych, to się 
okazało, że czytelnicy tego pisma złożyli: 

w pałnowartościowych pieniądzach i papierach 11.243.910 
mkp. w złocie 181651 mkp. w srebrze 150.261, razem 
11,585.822 mkp. 


olbrzymie interesa i stać je dziś na to, ażeby pożyczki 
przedwojenne w 4waloryzowanych sum ich mogły spłacać. 

Sprawy te, tak doniosła dla mas ludowyci, 10- 
ruszył Klub posłów Piastowców w Se m'e. Mianowicie 
na posiedzeniu Sejmu, dnia 5 b. m. Kiub postow Pa- 
stowców wniósł w tej sprawie zapytanie do miu. skartn, 
domagając się wydania przezeń odpowiednich zarząuzeń. 


Ważne wiadomości. 
Ważne zarządzenie w sprawie za- 


liczek na podatek majątkowy. 


Donoszą z Warszawy, że delegacja Klubu P. 5. L. 
pod przewodnictwem posła Dębskiego, przyjęta 
była w ubiegłym tygodniu przez prezydenta ministrów 
i wicemistra Markowskiego. Chodziło jej, obok spraw 
natury gospodarczej, w myśl uchwał Rady Naczelnej, 
także o usunięcie niesprawiedliwości przy ściąganiu 
drugiej zaliczki na podatek majątkowy. Minister skarbu 
uznał przedstawienie delegacji za słuszne i wydał roz- 
porządzenie, uzupełniające szczegóły co do ściągania 
drugiej zaliczki na podatek majątkowy. Rozporządzenie 
to postanawia między innemi: 

a) że płatnicy, których majątek nie przewyższa 
3.000 złotych polskich, nie są zobowiązani do płacenia 
zaliczki nawet wtedy, gdyby zostali wciągnięci do ksiąg 
bierczych; 

b) że wysokość zaliczki drugiej na podatek ma- 
jątkowy nie może przekraczać polowy całego podatku 

W liczbie zarejestrowanych jest duża ilueć tych, | majątkowego. 
co złożyli cale swoje ma ątki. Piatnicy, zainteresowani punktem b) mają bez- 

Od czasu, jak skłaraso pożyczki i ofiary na skarb | zwłocenie wnieść podania do odnośnych Inspektoratów 
państwa, upłynęło 4 do 5 lat. W międzyczesie Poissa' skarbowych, wediug poniżej umieszczonego wzoru, 


zaciągała jeszcze ponownie pożyczkę, lecz już na ru Wzór podania. 
pełnie innych podstawach. Pożyczea złotej zas warunto Dnia .. ese. 1924r 4 
wano pełną wartość w złocie, a bonom złotym równiet Do Inspektoratu Skarbowego 
zapewniono dosiateczną gwarancję walorysacyjną. Je BAB "a T an. 
dynie pożyczka z roku 1919, oraz krótko i dłngotermi- Niżej podpisany prosi o obniżenie drugiej zaliczki na 


newa z roku 1920 spadły w swej warteści do mini- ; R j a S Śkuj: 
mam, a do tej pory rząd nie wystąpił z inicjatywą, wa, pA Ta zodpo rz agea akabu 
celem sprawiedliwego ich zwaloryzowania. Obecnie je- a) Majątek podpisanego oszacowany został na kwo- 
steśmy u progu sanaeji finausów i skarbu państwa. S4-|;ę „,....... mkp., co stanowiłoby ere e e sm eors 
dzimy, że w związku z tem musi przyjść odpowiednie | „z podatku majątkowego; i 
im anie Pon apet A "Reo b) ‚druga zaliczkę na podatek Rd Bo 
tanowisko w sprawie prywatnych spiat hipotecznych a T ARA 2 Nm a 
e PNY y = arkad Bia ou | GE pa aniżeli połowa przypadającego nań po- 
stanąć na stanowisku, że przedwojenne hipoteki mogą „ę | odma Podpis, dokladny adres 
być spłacone po urzędowyin kursie 2'16 marki za rubla, w a 
lub marka polska dzisiejsza równa przedwojennej marce - 
niemieckiej,ga korona austrjacka równa 70 fenigom, bo Ważne dla tych, 
w temby się mieściła krzywda tysięcy wdów i sierot, s 5 i i 
o pemstę wołająca do SAN A A orani, spra- > mają nieunreguniowane hipoteki. 
wiedliwego rozstrzygnięcia, sprawy te sama się nie ure- Prezes Izby skarbowej krakowskiej, na interwen- 
gulują, rembardziej, że nawet Sąd najwyższy zwrócił | cję delegacji Zarządu pow. P. 3. L. w Tarnowie, na któ: 
już uwagę na niesprawiedliwość i wydał orzeczenie, |rej czcle stał dr Janiga z Tuchowa, wydał do władz 
dzięki któremu nikt nie musi kwitować hinotski. skarbowych okólnik, bardzo ważny dia tych, eo nie ma- 
Poza zobowiązaniami hipotecznemu nalsżałoby, ażeby |ją uregulowanej hipoteki. Wedle tego okólnika w wy- 
rząd zajął stanowisko w sprawie przedwojennych oszczęd- |pudku, gdy własność gospodarcza jest faktycznie znie- 
ności, składanych w bankach i pożyczanych ; rywatnie | siona, ale w księgach nie została jeszcze pizeprowadzo+ 
na weksla, Niektóre banki w czasie wojny porobiły |na, władze skarbowe uwzeledniąć będą stan rzeczy, 
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o ile interesowany wykaże poświadczenie, wystawione 
k zez naczelnika gminy, podpisane przez niego i przez 
dwóch radnych. pod ich osobistą odpowiedzialnością, , 
poświadczenie, ile dany piatnik gruntu rzeczywiście po- 
siada. 


Odszkodowania za grunta 
zabrane pod budowe kolei. 


Mowa posla Wiadyslawa Ostrowskiego 
wygłoszona w Sejmie 5 lutego 1924 r. 


Wysokj Sejmie! W imieniu kamisji komunika- 
eyjnej, mam zaszczyt zdać sprawę z szeregu wniosków, 
zgłoszonych w tej Wysokiej Izbie, a tyczących się te- 
gosamego tematu. Mianowicie chodzi o załatwienie 
sprawy gruntów, zabranych podczas wojny europejskiej 
przez państwa zaborcze. 

W okresie wojny, a w szczególności w latach 
1015, 16 i 17 na terenie naszego państwa okupanci wy- 
konali szereg linij kolejowych. Niektóre z nich stano- 
wią dla nas dziś bardzo ważne polączenia komunika- 
cyjne, jak linja Lublin—Rozwadów, dlugości 148 klm. 
í linja Rejowiec—Belzec, długości 122 klm, obie łą- 
czące b. Kongresówkę z Małopolską. Wykonano rów- 
nież dłuższe odcinki, mianowicie Ostrołęka—Wielbotg, 
długości 57 kim. w kierunku Prus wschodnich, Zawa- 
Qa—Włodzimierz Wołyński dlugości 98 klm, nadto 
znaczniejsze odnogi, jak: Ostrowięg—Nadbrzezie, dłu- 
gości 52 klm., Kowel—-Kamień Koszyrski, długości 
52 klm. i Podgrodzie—Pyvntupy, długości 44 klm. Nie 
wyviiczam krótszych linij i krótszych odcinków, wyko- 
nanych w tym czasie. Linij normalnetorowych wyko- 
nano w owym czasie 795 kim., a linij wasketorowvch 
2041 klm. 

Okupanci, budując te linje, zabrali grunta, nie 
pytając się właścicieli, czy się na to zgadzają, czy nie, 
i nie wynagradzając ich w zupełności za grunta zabra 
ne. Z chwilą przejęcia tych linij przez nasze państwo, 
staje się rzeczą pilną wynagrodzenie właścicieli tych 
gruntów za zabraną im ziemię. * 

Zestawienia rządowe wykazują, że pod budowę 
linij kolejowych zabrano w ten sposób około 4750 mor- 
gów ziemi. Przez czyje grunta kolej prowadzi? Prowa- 
dzi przez gruntą- wielkich włąścicieli i przez grunta 
małorolnych. O ile dla wielkich właścicieli jest to 
sprawą drugorzędną, czy tych tysiąc, czy kilka tysięcy 
metrów jest zajętych pod budowę kolei, to dla ma- 
łorolnych sprawa jest bardzo piekącą. 
gdyż bywa i tak, że małorolni cały swój grunt stracili 
na rzecz kolei, w tem miejscu budowanej. Komisja ko- 
munikącyjna jednogłośnie uznała, że sprawa małocol- 
nych powinna być przedewszystkiem rozpatrzona i za- 
Jatwiona, chociaż tych spraw są tysiące. 

Rzeczą jest pocieszającą, że w budżecie na rok 
bieżący ministerstwo kolei wstawiio kwotę 509.009 mo- 
tych polskich na wykupno ziemi. Jeżuli więc przyjmie- 
my mniej więcej 5.000 morgów do wykupienia, licząc 
przeciętnie 100 złotych połskich za mórg, to widzimy, 
że kwota wstawiona do budżetu byiaby wystarczającą. 
Chodzi tylko o to, żeby sprawa uie ulegała dalszcj zwio- 
ce i jak najrychlej byla załatwioną. — Informacje, 
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zasiągnięte w ministerstwie kolei, mówią, że zdjęcia 
techniczne są prawie na ukończeniu na wszystkich tych 
odcinkach; pozostaje procedura prawna, mianowicie ko- 
misje szacunkowe, o ileby dobrowolne umowy nie dopro- 
wadziłyby do rezuliatów. Mamy więc nadzieję, że rząd 
sprawę tę energicznie prowadząc, w roku bieżącym 
[byłby w stanie przeprowadzić i komisja komunikacyjna 
domaga się tego bezwzględnie. Zaznaczyć jeszcze mu- 
szę, że w szeregu tych linij, wykonanych przez okupan- 
tów, o ile mormalnotorowe wszystkie są w użyciu, to 
wąskotorowe niektóre będą zniesione, jak n. p. linja 
Hanccwicze—Sieniawkaą oraz odnoga Jasiee—Opatów. 

Wnioskodawcy domagali się, ażeby rząd za 
zabraną ziemię oddał ziemię, czyli ziemią 
zapłacił. Komisja jednomyślnie przyszła do przekona- 
nia, że jest to rzecz niewykonalna, że za 
ziemię zabraną, jakkolwiek w pobliżu może być ziemia 
państwowa, ziemią płacić nie można. — Pozostaje za- 
płacenie pieniędzmi, tak, jak to ustawa przewiduje, na 
terenie Kongresówki obowiązuje bowiem dekret z lute- 
go 1919 r., gdzie ten cały proecder jest przewidziany. 
Również komisja jednogłośnie podzieliła zdanie, że za 
ziemię zabraną powinien rząd płacić cenę rynkową, dziś 
obowiązującą. 

Po* rozpatrzeniu wniosków, złożonych na ten te- 
mat, jednomyślną była następująca uchwała komisji, 
2 której przyjęcia Wysoki Sejm proszę: „Wzywa się 
rząd do jak najspieszniejszego ure- 
gukowania spraw, tyczących sią 
gruntów, zajętych pod koleje żela- 
zne przez okupantów”. 

Drugi wniosek komisji dotyczy ustawodawstwa, 
które u nas nie jest jednolite: inne obowiązuje w Malo- 
polsce, inne w b. dzienicy pruskiej, inne w b. Kongre- 
sówce. Komisja domaga się od rządu jednolitej ustawy, 
tyczącej się wywlaszczania gruntów na cele użyteczno- 
ści publicznej. (Oklaski). 
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Ukaranie oszczercy. 


Na sebrania inwalidów w Tarnobrzegu swego u4asu 
niejaki Gruszczyński, przyjaciel Dąbnla, ebesnio czło- 
nek „Wyzwolenia“, zarzucił prez. Witosowi i pos. dr Kierni- 
kowi, że jakieś drzewo, przeznaczone dla inwalidów, pesto- 
wie ci sprzedali żydom. Cel oszczerstwa był jasny: chodziło 
o zohydaenie obu posłów w masach łatwowiernej lńdności, 
Zaraut był wyssany z palca. Pres, Witos i dr Kiernik, do- 
wiedziawszy się e tym zaraucie, oddali sprawę do sądu, 
Sąd w Tarnobrzegu po r.zprawie nznał rarzut za oszczer- 
stwo i skaaał p. Gruszczyńskiego na 10 dni aresatu, względ- 
sie na grzywnę w kwocie 50.000 mkp. Oskarżyciela wnieśli 
odwołanie z powodu niskiego wymiaru kary. Sąd okręgowy 
w Rzeszowie podwyżsgył obecnie p. Grusrczyńskiemu kar, 
na miesiąc aresztu, względnie 15,000.000 mkp. Wprawdzie 
i ta kara jest zbyt niska, aby mogła się przyczynić do 
wykorzanienia jednej z najgorszych plag naszego życia pu- 
blicznego, jaką jest rozpowszechniona obeenia metoda Tzu- 
esnia przez lada drapichrnsia ossczerstw na najbardziej za- 
służonsch ludzi, wystarczy jednak może dla opamiętania 
oszczerców, 


Prośany vanuwic predumtratą 


ROZ ZY ZNA 


W Zywisckiem: W niedzielę, dnia 9 ma Ga odbęt-le 
się w Lachowicach wiec iulowy. Refar'wać bęlsio 308, 
lózef noman 

Tego samego dnia odbędzie się w ec ludowy w Je- 
leśnej. Referować będzie pos. Jozef Bednarczyk. 


Do p. posła LŁaskudy. 
| I 


Panie pośle! Powiat wielicki dał na listę P. S. L. 

„Piast“ na której pan się znajdował, prawie 18.000 glo- Ludowcy z okoliczuych miejcowości, jawcie się ne 

sów. Wobec tego, że kandydat z naszego powiatu znaj- |tych wiecach jaknajliczniej ! 

dował się na liście o jedno miejsce dalej, niż pan, po- Okręg. Zarząd P. 8. L. 

wiat wielicki nie wzyskał posła, ale głosy nasze spra- W Makowskiem: W niedzielę, dnia 16 marca odbędzia 

wiły, że pan mandat otrzymał. Głosy nasze padły na |gię w Mekowie wiec. Roierować będą posłowie Bednar- 

listę stronnictwa, da którego mamy pełne zaufanie. Pan, czyk i Józef Roman. 

otrzymawszy mandat z tej listy, wystąpił z Klubu „Pias W niedzielę, dnia 23-go marca odbęlzie się wieć 

sta”, nie zapytawszy się przedtem ani wyborców w Li- |w Slemianiu. Referować będą posłowie Józef Bednarczyk 

manowskiem, ani w Wielickiem, czy panu na to po-|j Józef Roman. 

zwolą. Zarząd powiatowy P. S. L. w Wieliczce imieniem W Sanockien:: W niedzielę, dnia 17 lutego 1924 r. 

owych prawie 13 tysięcy Piastowców, dzięki którym |(po sumie), odbędzie się w Zarszynia wielki wiec ludowy 

pan mandat posiada, uchwalił wezwać pana, by pan|p, S. L. „Piasta“, na którym wygłoszą referaty trzej 

albo naty chmiast „WT ócił do Klubu|posłowie „Piasta“. Zaprosiliśóny na wiec ten również 

„Piasta“, albo złożył man d a t. posłów Toczka i Pawłowskiego. Ludowcy, jawcie się licznieł 
Za Zarząd pow. P. S. L. w Wieliczce: Zarząd pow. P. S. L. „Piast*, 7 

Brożyna, Ciastoń. Okoński, Cebula. Piermk. Krawczyk. 


II. . | , 

Panie pośle Łaskuda! Uzyskał pan mandat dzięki Sprawy woj skowe. 
temu, że znajdował się pan na liście P „S. L. „Piast“ Pobór rekrutow z rocznika 1903 odbędzie się 
w okręgu wyborczym, do którego i nasz powiat należy. |w ciągu maja i czerwca. Powołanie pobranych do szeregów 
Nasze głosy sprawiły również, że pan mandat poselski | nastąpi w paźdnierniku. 
otrzymał. Nikt prawie z nas pana mie znał, jeżeliśmy Rekruci z rocznika 1902, zaliczeni w czasie ostaw 
jednak głosowali na pana, to dlatego, żeśmy głosowali |niego poboru do rezerwy, zostaną w maju powołani do 
na listę Piastowców. Wystąpiwszy z Klubu „Piasta“, | szeregów. 
stracił p. podstawę do piastowania mandatu poselskie Prośby o przeniesienie rekrutów z rocznica 1902 
go. Wzywamy tedy pana, aby pan natychmiast,do innych formacyj ewidev-v nych względnie do innvrh 
wrócił do Klubu „Piasta* albo zioż ył|"roni i puł ów, mie bęuą nwzgi dniane wogóle do dnia 
mandat, który faktycznie należy do stronnictwa, |30 kwietnia u r. i 
a nie do pana. Pens e, przywiązane do erderow „Virtuti nilitari* 

ża Zarząd pow. P. S. L. „Piast w Bochni: nie są posiud com tero orderu w:piicone i zalegają od 


kudnik bitko, Guuowski Diekiersku. Brcękouska. | "PÉ Tiernika 1920 roku. Ministerstwo soraw wajskowych 
wystąpiło z projektem, ażeby ponsje te wypłacono za cały 
ssas w hbonach złotych. Frawdopodubniv ua tem się skończy, 

Legitymacje wojskowe, na których niema podpisa 
właściciela, uważane są, Wedle zareądzeń ostatnich, za ue 
ważne, Przedłużenie legitymacji może dać tylko ta władza, 
która legitymacię wydała, 

Fałszowanie legitymdcyj. Wobec stwierdzenia, z6 po- 
siadacze wojskowych legitymacyj dokonnją samowolnie popra= 
wek i uznpełnień, zwłaszcza w rubryce „ordary 1 odznacze= 
nla“, wydany aostał rozkaz, że postępowanie takie będzie 
nznane jako fałszowanie dokamentów bez względu na to, 
szy poprawka jest prawdziwa i oczywiście odpowiednio 
karane. Poprawki mogą być uskuteczniane tylko urzędowo, 

Przyjmowanie ochotników szeregowców do woj- 
ska może aię odbywać tylko przez odpowiednie P. K. U., 
a nie przez formaeje wojskowe. 

Obywatele. którzy uciekają od wojska, tracą, na 
podstawie przepisów, obywatelstwo polskie, Pozbawienia 
obywatelstwa dokonują urzędy wojewódzkie, 

Podania rezerwistów i poplsowych o przeniesienie 
do innego rocznika, jak równieś podania o zezwolenie na 
zuWwaTcie związku małżeńskiego, są wolne od opłaty stemplowej, 


Oświadczenie posła Łaskndy. 


Mszana Dolna. Dnia 3-go lutego b. r. odbył się 

w Mszanie Dolnej wielki wiec. Wzięło w nim udział kil- 

ka tysięcy ludzi. Pe przemówieniach posłów P otoc z- 

kaiOstrowskiego oraz po dyskusji, zabrał głos! 

poseł Łaskuda i publicznie uroczyście oświadczył, że 

poddając się woli wyborców, wraca do Klubu „Piasta“. 
: J. Król. 


Baczność ludowcy! 


W Nowotarskiem: W niedzielę, dnia 17 b. m. od- 
będzie się wiec ludowy w Zakopanem. Referować będą 
posłowie: Józef Bednarczyk i Jozef Roman. Ludowcy, 
jawcie się licznie! Zarząd Okr. P. S. L 

W Blalskiem : W niedzielę, dnia 24 lutego odbędzie 
się w Wilamowicach wiec. Referować będzie pos. Józei 
Bednarczyk. Ludowcy jawcie się licznie! 

Okręq. Zurzad P: 8. L. 

W Mysienickiam: W niedzielę, dnia 24 lutego, odbę-- 
dzie się w Myślenicach wiec ludowy. Beferować będą 
pos. Roman i senator Sredniawski, Ludowcy, przybądźcie 
jak najliczniej, Okręg. Zarząd P, S. Li 


kto nie odnowi prenumeraty, ten nie 
otrzyma najblizszego numeru. 


Z A O OO OOOO OZ O 
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KRONIKA. 


Kalezdarzyk tygodniowy. Nieóziela, 17 lutego: Fau- 
styna; pon'edziaiek, 18 lutego: Symeona; wtorek, 19 lutego: 
onrada; środa, 20 lutego: Leona b.; czwartek, 21 lutego: 
feliksa bw.; piątek, 22 lutego: stolicy ś. P; sobota: 23-go 
ntego: Piotra Dam.; niedziela 24 lutego: Preteksta. 


Z powodu braku miejsca w dzisiejszym numerze 
sprawozdanie z prac Sejmu i komisyj sejmowych oraz 
przegląd polityczny zamieścimy obszerniej w następnym 
numerze, 

Zima te;oroczna preynosi nam niespodzianki. Mie- 
dśmy w grudnia i w styczniu wielkie mrozy, w lutym mamy | 
ltrzymie śniegi. Osady Śnieżne są tak wielkie, że niektóre 
miejscowości, zwłaszcza w górach, zostały wprost od:ięte od 
świata, Z powojn zawalenia śniegiem toru, Zakopana było 
prześ 7 dui zupełnie o lcięte, bo ża en pociąg nie mógł tam 
dojść. Ruch kolejowy wogóle w ostatnich dniach bardzo 
wiele ucierpiał s powodu zasp śnieżnych. Pu druzisj stronie 
Tatr na Słowaczyźnie spadła z góry Krzyżna Jaw.na śnieżna, 
która zmiotła z powierzchui ziemi całą osadę u stóp góry. 
Lawina zdrazgotała wszystkie domy. Nawet z budynków mu- 
rowanych nie pozostało ani śladu. Zginęło 18 osób. Zwłoki 
ich znaleziono w śniegu w głębokości 5 mrtrów, zniekształ- 
gone dv niepoznania. W Krakowie podezas silnej burzy 
śnieżnej dnia 6 b. m. biły piorany wśród oślepiającego 


| poa Warszawą niejacy Z 


EOG 


gran cę między Polską a Czechami. m4 WM 

zguważyli przezhołnie, że pod mostem na tej Tzw ; 
suka ię Gog ludzie, uczepieni do przęseł. Ww pierwszej 
chwili sądzono, że to może zamach na most. Wezwana po- 
licia ściągła 6 ciu 4 owych tajepniczych wędrowców, jeden 
zaś zdoiał prze,ść na stronę czeską, Jak się okazało, były 
to żydki z Kongresówki, uciekający przed poborem do wojska, 

Kobieta adwoxatką. W. Łodzi rozpoczęła praktykę 
adwokacką p. Róża Łukomska. 

Nie zostawiać dzieci samych! We wm H :s.aiy 
arębscy poszli onegdaj na zabawę 
w domu czworo nieletnich dzieci, 
powodów w domu wybuchł pożar, 
Wszystkie dzieci zginęły 


taneczną, pozostawiwBzy 
Niewiadomo z jakich 
który zniszczył całe gospodarstwo. 
w płomieniach. " 
E Strach przed końcem świata. w poładniow 
szerzy się coraz bardziej wiara w koniec świata Hak 
jaż sąd ostateczny. Rozmaici prorocy polecają otaczać wBie 
wieńcami z krzyżów, twierdząc, że wsie tak „otoczone nie 
zostaną zuiszczone ogniem piekielnym. Ludność tnie Jasy 
i robi masowo krzyże. a 
i ro Pożarty przez Iwy. Podczas a i IR. py 
ze znanej powieści Sienkiewicza „Quo AC a wy we zk 
onegdaj pod Rzymem straszny wypad”. w chwi i, say 
miano fotografować walkę z lwami, jedon zo Iwów i 
w gromadę grających artystów i rozszarpał jednego z nic 
na strzępy $ 1 1 . 
Miljarder tałszerzem pieniędzy. Różnie ludzie do 


' sji 
uski 


blasku błyskawic. Tymczasem w Ameryce północnej, gdzie’ „podziii w ostatnich czasach do majątku. W kumunji żył 


przed miesiącem były bardzo silne mrozy, zaczyła Bię już | piujaki Dumitrescn, który w ostatnich 
| majatek. Onegdaj polieja stwierdziła, 


jak donoszą pisma, istna wiesna. 

Kurs oświatowy w Dęticy odbędzie się w ostatnich 
dniach lutego. Program kursu obejmuje: 1) zasady spól- 
dzielczości, 2) produkcja a koosumeja, 3) handel wiejski, 
4).rachunkowość rolna i handlowa, 5) wpływ Kółek rolni- 
czych i Kół mlodzicży nt rozwój rodzimego hanńin. Re- 
ferować będą: prof. Kita, Staroń i Berger, oraz 
poscit Jedynak i Fr. Stachnik. Kurs potrwa 
trzy dni. Chcący wziąć w nim udział, zechcą się zgłosić 
w dyrckcji „Żuiwa* w Dębicy, gdzie się dowiedzą o ści- 


słym terminie otwarcia kursu, jak również o warunkach‘ 


utrzymania i noclegów. 

M.ljonowxa. Przy ostatniem ciągnienin wygrana pada 
na nastę: ujące numery: 4,468.096, sprzedany w Warszawie 
i 2,657.525, s rzedany w Sosnowcu. 

Kurs marki polskiej utrzymujo się raniejwięcej na 
jednym poziomie. Dnia 12 b. m. płacono w Krakowie za 
dolara 9,500.000, za franka szwajcarskiego 1,650.000, za 
franka francuskiego 424000, za koronę czeską 273.000, 
za koronę anstrjacką 132 mkp. 

Opłata of podania wynosi obecnie 2,703.000 mkp. 
Na każdy za'ącznik trzeba dać stemple za 540.000 mkp., 
na odpowiedź 2,700.000 m'p. 

Akcje Banku Emisyjnego, a więc tego banka, który 
będzie wydawał nowe pieniądze, rozchodzą się coraz licz- 
niej. ku ują je głównie wiełkie banki, Akcje te można pła- 
cić tylko wartościowemi walntami albo złotem, Kto ma 
. złoto lub obzą walutę, powinien te akcje kupować. 

W sali sądowej podczas rozprawy zmarł onegdaj 
w Warszawie b. minister sprawiedliwości, Bronisław Sob 0- 
lłewski, proknrator Sądn najwyższego. 

Jak żydki z Polski spełniają obowiązki obywatel- 
skie, to widzieli onegdaj mieszkańcy Cieszyna. Przez Cie- 
szyn przepływa rzeka Olza, stanowiąca w tem miejscu 
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„tylko poseł niemiecki, ktory n 


latach zrobił olbrzymi. 
że miał on w Swoim 
pałacu wspaniale urządzoną fabrykę fałszywych pieniedzy 
rumuńskich, Aresztowano go. « < 
Zaciekłość Niemców jest znaną. Niemcy czasami por 
suwają się w uiej nawet do kroków wprost Ge wę 2 
Przysładem tego jest poseł n'amiecki w Waszyngtonie. „Gdy 
umarł W:lson, wszyscy posłowia państw obcych wywieBili 


Ź rągwi i robił tego 
hach poselstw żałozno chorągwie. Nie z g 
E je mózł darować Wilsonowi 


j Świ aa ja klęski Nie: 
dania si wojnę Światową i spowodowania 
He Sonic a pałacu poselstwa 


miee Oburzeni Amerykanie wdarli się do 

i agiew wywiesili. A 
r re wypadek zaszedł onegdaj w mieście Pal- 
metto w Stanach Zjednoczonych. Były tam niedawno jis 
bory burmistrza. O burmistrzowstwo starał się ae 
Meyers. Przeciwniczką jego była pani Clark, która ie, 
przy wyborach padła, Fertyczna niewiasta wyzwała 6 
po wyborach na pojedynek. Pierwszy strzał dała p. Olar 
raniąc ciężko Meyersa. Ostatkiem sił Meyers dał p 
strzai, kładąc przeciwniczkę trnpem na miejscu. mc 
córka i syn zabitej rzucili się na Meyersa i kilkoma strza 
łami dobili ġo. >. i 
Ważne dla rolników powiatu lubelskiego. Związek 
Kółek rolniczych województwa iubelsk'eżo, pragnąc udo- 
stępnić gospodarzom małorolnym pokrywanie klaczy en 
tościowemi ogierami, uzyskał ogiery z państwowego i a 
ogierów w Janowie Podlaskim. Ogiery te „Kozak e 
angielskiej i „Gitano“ pół-krwi arabskiej, PEV af 
28 stycznia b. r. i zostały nlokowane w Ognisku ; u + 
Rolnej w Zemboraycach, będącego w posiadania — leg u 
Kółek rolniczych województwa lubelskiego, Ze wzg'ęcu R 
wysoką wartość ogierów i wielkie zapotrzebowanie rozpło - 
ników w okolicy, rolnicy we własnym interesie winni ZB 
mawiać terminy, — 
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Lud przeciw warcholom. 


Lud w Małopolsze bardzo żywo zareagował na niecny 
postępek posła Bryla i jego towarzyszy, którzy ` wystąpili 
z Klubu „Piasta“ i obalili przez to rząd Witosa. Odbywają 
się niezwykle liczne wiece, na których ludność jednomyślnie 
piętuuje postępek posła Bryla i jego towarzyszy jako zbrod- 
nię wobeć ludu i państwa polskiego. Część sprawozdań za- 
mieszczamy Bzerzej poniżej, Ta nadmieniamy, że w pierw- 
szych 10-ciu dniach b. m. odbył się szereg wieców i zja- 
zdów delegatów w okręgu wyborczym tarnowskim, którega, 
jak wiece te i zjazdy wykazały, warchołstwa nie zdołało 
naruszyć. Dnia 2 b. m. odbył się wielki wiec w Wojniczu, 
dnia 3 b. m. w Radłowie, 5 b. m. w Grybowie, 7 p, m. 
w Gorlicach i w Brzesku, 8 b. m. w Dąbrowej, 9 b. m 
w Tarnowie, 10 b. m. w Brzostku, w Szczurowej i w ja- 
śle, 11 b. m. w Pilźnie. W wiecach tych wzieli udział 
posłowie Witos, Brodackii Dubiel. Wszędzie achwa- 
lono pełne wotum zaufania dla Klubu Piastowców, a po- 
garde rozbijaczom. W Brzostka i w Piliśne tylko opiece 
naszych działaczy zawdzięczyć należy, że poseł Borek nie 
wyszedł z pełamanemi kościami. Tosamo było z postem Plutą 
w Rzeszowie. Lud z calą jasnością stwierdza, że stoi mnrem 
przy prez. Wiłosie | dąży do jedności. Brylostwo zostało, 
można powiedzieć, znpełnie już zlikwidowane. 

W powiecie limanowskim życie polityczne obudziło się 
w ostatnich tygodniach bardzo silnie. Powodem było to, że 
pomiędzy posłami, którzy wystąpili x klubu „Piasta“, 
a temsamem rozbili większość pałstą w Se:mle i obalili 
rząd Witosa, znalazł się i posał powiatu łimanowskiem, 
p. Michał Łaskała. Powiat ten stoi twardo przy prez. Wi- 
tosie, to też odrach lndności wovsc «drady p. Zaskudy był 
bardzo silny. Odbył się cały szereg wieców w nosaczegól- 
nych wałach. Na wiecach tysh jełaomvyślnie potępiono 
krok p. Łaskudy i wezwano go, aby salbo natych- 
miast wrócił do klubu „Piasta*, albo złożył 
mandat, Ponadto na wiecach tych poraszano tesame bo- 
lączki ludności, a więc domazano się: zezwolenia na. uprawę 
w tym roka tytonia na własny nżytek, wstrzymania mocy 
ustawy o ubezpieczenia do czasu wprowadzenia nowej wa- 
luty, przedłużenia ustawy o ochronie drobnych dzierżaweów, 
otoczenia opieką szkolnictwa ludowego, regulacji górskich 
rzek i potoków, otoczenia opieką roluictwa, dostar:zenia na- 
wozów sztucznych, zrównania cen prodnktów rolnych z ce- 
nami produktów praemysłowych, wreszcie przeprowadzenia 
roformy rolnej, zmiany ordynacji wyborczej i zmniejszenia 
liczby posłów i senatorów. Wobec tego, Że na wszystkich 
zgromadzeniach poraszano tesame sprawy, opuszczamy je 
w niżej podanych sprawozdaniach z wieców w poszczegól- 
nych wsiach, ograniczając się tylko do krótkiego opisů 
reszty obrad: 

Stańkowa. Dnia 24 stycznia odbyło się u nas, w domu 
naczelnika gminy, liczne zabranie. Pa przemówienin dele- 
gaia Zarządu okręg. P. S, L, mowcy jednomyślnie po tę- 
pili rozbijaczy ruchu ludowego, a więc tych 
wszystkich posłów, którzy z p. Brylem wyszli z klnbn 
„Piasta“. Po omówieniu miejscowych bolączek ushwalono 
polao votum zaufania prez. Witosowi, 8 pogardę rozbijaczom. 

Jan Kolodziej, Sebastjan Dadat. 

Kamionka Mała. Dnia 27 stycznia po nabożeństwie 
odbył się n nas liczny wiec. Wszyscy mowcy napiętnowali, 
jako zbrodnię wobec państwa i Indu, rozbicie większości 
polskiej w Sejmie przez p. Bryla i jego zwolenników, Jod- 


namyślnie uchwalono pogardę rozbijaczom, a pelne 
wotum zaufania prez. Witogowi 1 posłom  Piastawsom. 
Wkońcn omówiono bolączki miejscowe. 
Wojciech Stach, Józef Orzeł, Stanisłuw Kumrowski. 
Lastowa. Dnia 28 stycznia b, r. odbyło się a nas 
zebranie. Dałegat Zarządu okręgowego P. S. L. przedstawił 
ostatnie wypadki w Sejmie i stronniutwie. Jełnomyślnia 
uchwalono wszwać pos. Łaskudę, by albo złożył 
maudat, albo wrócił do stronnietwa. Z pośród 
miejscowych bałączek podnoszono przedewszystkiem potrzebą 
przedłażenia ustawy o ochronie droonych dzierżawców, a to 
z powodu nielndzkiego postęjowania tutejszego obszarnika. 
Prez, Witosowi wyrażono pełne votum zaufania. 
Fiotr Jelonek. 
Stopnice Szlacheckie. Dnia 29. stycznia b. r. odbył 
się u nas liczny wiec. P. Kula omówił obszernie działal- 
ność praz, Witosa, jako prezydenta ministrów. Omówił też 
skntki rozbicia większości polskiej przez warchołów, pośród 
których znalazł się i pos. Łuskuda. Jednomyślnie uchwalono 
wezwać p. Łaskndę, by wrócił do klaba Pia- 
stoweów albo złożył mandat, lud bowiem chce Jedności, 
a dla rozbijaczy ma tylko pogardę. Prez. Witosowi wyra- 
żona pełae votum zaufania. Wreszcie uchwalono saerag razo- 
lucyj, dotyczących miejscowych bolączek. - 
Szczepan Sołtys Kazimierz Bilipiak. 
Dobra, W sali Kółka rolaiczego odbyło się o nas 
dnia l b. m. licane zgromadzenie. Uvtrwalono jednomyślnie 
wezwać p. Łaszndę, by wrócił do klubu Piae 
sta, albo złożył mandat. Połdniesion), że rozbljanie 
lała na grupy Í grupki jest wodą na mlyn interesów ży- 
dowskieb, bo Polacy stę kłócą, a żydzi idą solidarnie i dla- 
tego się bogacą i coraa bardsiej w Pasce panoszą Różni 
mowey stwierdzili, że pawat limimawsci stoi wiernie 
przy rez. Witowie, któremu wvrażsuo pełne votam zanťas 
nia. Omówiono też naidotkliwsze bolączxi miejszowa. 
Antoni Stokłosa. 
Olszówka. Diia 2 b. m. odbył się u nas liccny wiec, 
Przewodniczył wójt. Sebastjan Kościelniak, Bekruta- 
rzował Wincenty O!esiak. Delegat Zarządu okr. P. S. L. 
przedstawił w vięknej mowie znaezealo polskiej większości 
w Sejmie dla lula i państwa i szutkl rozbicia tej więk= 
szości przez p. Bryla, z którym razem poszudł pose! naszego 
powiatu, p. Łaskada. W dyskusji liczni mowey stwierdzili, 
że powiat lHmanawski stoi i stać będzie przy prez. Wito- 
sie, któremu jeduomyślnie wyraż>no czeżć i hołd. Pos. 
Łaskndę wezwano, by wrócił do klubn Pia- 
sta, albo złożył mandat, który jest wlasnością stronnictwa. 
Po omówieniu miejscowych bolącz=k obrady zamknięto, 
Wincenty Olesiak. Cyryl Gacek. 
Szczepan Franczak. Michał Biernat. 
Wojnicz w Brzeskiem. Dnia 2 b. m. olbył się n nas 
wielki wiec. Przewodniczył p. J. Padło z Łętowie, sekre- 
tarzował podpisany. Pos. Brodacki w dłuższej mowie 
przedstawił prace Sejmu, działalność lewicy oraz skatki 
rozblcia klabu „Piasta* przez b. posła naszego powiatu, 
p. Bryla. Mowę nagrodzono oklaskami. Przemawiali potem 
pp. Nieć, Jaworski, Nowak i Kurek. Uehwałono 
pełae zaufanie pos. Brodackiamu, najgłębszą cześć i wdzięcze 
ność prez. Witosowi, a pozardę zdrajcom. P. Bryla we- 
zwano, jako dawnego posła naszego powiatu, by przybył do 
nas i asprawiedliwił się. Jednomyślnie wyrażono zdanie, że 
posłowie zdrajcy powinni złożyć mandaty. 
Oxrzykiem na czeńć prezydenta Rzeczypospolitej i prez. 
Witosa obrady zakończono. G. Strzekak. 


nnn mio ZIOLA ZZOZ ZIE 


Linn: ;:a Dita w Bocheń<k>m, Na 2 lutego zaw 
wiedzony bił u nas prez „Cnłous.i Nz'andar* wice piy 
znaleńcow*, Zabriio się nas pr-eszło DOO iudei, aby war- 
ch łom dać naie yią odpr.wę. Welle zwyczaju żaden z za- 
powledzianvch psów „Wyzworena* nie przynył, „Chłopaki 
Sztandar“ lu i wogóle zavowiadać wiece, która się nie od- 
bywają, a z ktorych mimo to w piśmie tem pojawiają się 
sprawozdania, Jażesmy to w wieln wypadkach stwierdzili. 
Wobec tego jsinak, że ludzi była maga, działacze niastowscy 
naszego powiatu, pp. Fietko, Nakielny,.dr Stoch 
i Jan Kuc z Bochni, zabrawszy głos, przedstawili nam 
prace Sejmu, stan państwa, działalność rządu Witosa, ktorej 
skutki dziś zaczynają się ujawniać, wreszcie znaczenie roz- 
łamu, dokonanego przez pos. Bryla. W ożywionej dyskusji 
zabierali głos pp. Bajorek, Gawlik, Szlamka, Ba- 
dnia, Michałek, Fielek i i. Przemówienia kończyły 
się zazwyczaj okrzykami na cześć prez. Witosa i na cześć 
P. S. L. Prez, Witosowi uchwalono wśród ogólnego zapału 
pełne votam zaufania, taksamo jak całemn Klubowi Pia- 
gtowców, a więc i posłowi naszego powiatu, dr Kierni- 
kowi, a pogardę dla posłów, którzy stronnictwo opuścili. 
W rezultacie zawiązano Koło Piastowców, do którego wpisał 
się nawet ten gospodarz, który chodził bezskntacznie za wy- 
najęciem sali dla „Wyzwoleńców*, Wybrano też Zarząd 
Koła. Osradom przewodniczył Andrzej Pałka, sekretarzo- 
wał podpisany, Szymon Strugała. 

Mrowia w Rzeszowskiem, Dnia 4 b. m. odbył się 
u nas dniy wiec parafialny, Pomimo niezorganizowania go, 
z powodu przeoszenia terminu, przybyło bardzo wielu lulzi 
a Mrowli, Bratkowic i ok-licv, Referat o ostatuich zajś iach 
w państwie, w Š jmie i w atroubictwia luiowem wygłosił 
pea. Jedynak, Pośw ęcił ou wę”j czasu omowienia r li 
posła powi tu rzeszuwskiego, p, A:drzea Plu y, atórv. jak 
w adomo, wraz 4 p. krylen z klubu  iastowcow wistąmł, 
W ożywionej dyskusj: az reg moscow majos rmei potęb t 
kŁirady p. ilut,. Jednomyśluie ucnaalono 5ay:rde dia 
p. Pluty i woz xunu pe, agy naty haia- ło yi mana 
Jeduomyzżine potypienie Wocaaj dzisłałności p, Plutr jest 
dowodew, Ż3 'udhos: powiatu fees 'wskiezo sto: wiernie 
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+ Plut Na wniosek lana Kra y uchwalono cześć i hoł 
Tern Witosowi i nos, Fienią kowi, Okrzykiem na cześć prez, 
Mitosa © pos, Pien qżka obrady zakończono. J. K. 
Kas:nka Mała. Dnia 2 b. m. preybył do nas p. Jan 
Witka i urządził wiec. Ludzi zebrało się bardzo wiele, 
b. Mitka omowił znaczenie rozbicia polskiej większości, 
następnie konieceność zmiany ordynacji wyborezej 
i zmniejszen a liczby poSłew, bo im ich będzie mniej, tem 
mniej się będą kłó ié Przemawiało potem kilku gospodarzy, 


j Uchwałono jednomyślnie wezwać p. Łaskudę, by wró- 


ciłdo klnbu Piasta, albo złożył mandat, Prez. Witosowł 
wyrażono pełne votum zaufania, Gruszkowski, Płoskonka 
Ż 
4 

Żółkiew. Na 1 b. m. zapowiedział tu wiec poseł Br yl. 
Do pomocy ściągnął swoją prawą i lewą rękę, t. j. posłów 
Pawłowskiego i Płutę. Zamierzał on tak popro- 
wadzić obrady, by zmusić posła Bajsarowicza, któ- 
ry niedawno, po Śmierci Š. p. Przewrockiego, wszedł do 
Sejmu z naszej listy, do przystąpienia do jego klubiku. 
Ściągnął tedy p. Bryl mnóstwo Rusinów z pobliskich Bły- 
szczywód, a nawet ze wsi Batiatycze w Kamionieckiem. 
Plany nie udały się. Na wiec przybyli masowo Piastowcy 
z posłami Ustrowskim i Malikiem na czele. 
Żaraz na początku obrad okazało się, że olbrzymia więk- 
szość zebranyca jes przeciwna rozbijaczom.  Usiłówał 
przemawiać naprzód poseł Pluta. Zebrani nie dopuścili 
do tego, lecz wezwali p. Bryla, aby on sam usprawiedliwił 
„się ze swujego kroku, kiórego ńastępstwem było obalenie 
rządu Witosa. Zabrał więc głos p. Bryl, siadłszy na koni- 


Z powrozem na szyji. 


|ka najziupszej dcmagogji, co zniecierpliwiły nawet jego 


uieliczanych zwolenników, tak, że p. Bryl wśród ogromnego 
hałasu i sprzeciwów musial mowę zakończyć. Następnie 
pirzelnowił poseł Malik. W sposób rzeczowy, jasny. 
uinuwił”poiozenie paustwa, prace rządu Wiiosa i skutki 
ObBaikilla tepo i4ąqdu jizeżz p. Biyla. Nasiępnie seharaktery- 
zuwuł uvsu inie luoralną wartość pp. Bryla i Pawłowskiego. 
la część tuwy była publicznym sądem nad rozbijaczami, 


pod sztaudaTom „Piasta“, a dla zdrajców ma tylko pogarię.| %yWasia też jorunujące wrażenie. Wśród zebranych roz- 


l'caestnik 
Rzędzianowice w Mieleckiem, Dnia 18 stscznia ad- 
była się a nas liczne zgromadzenie, Delegat Zarządu okr. 
P. 8. L, p Mitka, w Świetnem preemówienia zobrazował 
stan państwa, ostatnie wypadki w Ss;mie i w stronnictwie 
oraz nikczemne metody lewicy w walce z prez. Witosem. 
W ożywionej dyskusji poruszono szereg miejscowych bolą- 
czek, Uchwalono jednomyślnie votum zaafania wodzowi pol- 
skiego ludu, prez, Witosowi, a pogardę rozbijaczom, Bry- 
lowi, Pawłowskiemu, Plucie i tow. Wezwano ich, by na- 
tychmiast złożyli mandaty. Następnie uchwalono doma- 
ać się zmiany orcynacji wyborczej oraz zmniejszenia 
liczby posłow. Wkońcu domagan» się zezwolenia na 
nprawę tytoniu na własny użytek, 
Jan Rządzki, przew, Stanisław Kordyś, sekr. 
Studzian w Przeworskiem, W niedzielę duia 3 b. m. 
odhyłe się tu u naczelnika gminy, Marcina Kowala, 
liczne zgromadzenie, Pos. Pieniążek omówił sprawy pań- 
stwowe i partyjne. Powagę obrad usiłował zamącić mąci- 
woda tutejszy, Jakób Kruk. Plótł en trzy po trzy tak, ża 
go omal ze groma izenia nie wyrzacono. Ciętą odprawę dał 
mu pos. Pieniążek,  Uchwalono jednomyślnie wezwać 
p. Plutę, aby natychmiast złożył mandat, który dostał 
od stronnictwa i który jest własnością stronnictwa, a nie 


bf 


iegly się okrzyki, pełne świętego gniewu na rozbijaczy. 
Owurzenie spO.ęgowało siy Jjyszcze, kiedy rejent, dr Des- 
kur, jeden z najpuważniejszych rzeczników ruchu Indo- 
wegu, wykazał, czyjem narzędziem był poseł Bryl i jaką 
zbrodnię wobec państwa.i ludu popełnił, obałając rząd na- 
rodowy. Po tych przemówieniach wszyscy zebrani, nie wy- 
łączając sprowadzonych przez p. Bryla Rusinów, stanęli 
ławą po stronie prez, Wiiosa, Kiedy potem poseł Malik 
zapytał, czy zebrani chcą, by wszyscy chłopi byli w je- 
dnem stronnictwie, na którego czele stoi prez. Witos, ze- 
brani odpowiedzieli jednym gromkim okrzykiem: „Chce- 
my!", a na pytanie: „Czy potępiacie rozbijaczy*? — od 
parli znowu zgodnym chórem: „Potępiamy*! P. Bryl nie 
chciał jednak dać za wygraną. Usiłował jeszcze przemówić, 
względnie skłonić zebranych, by wysłuchali mowy Pluty. 
W tym momencie ktoś ze sali rzucił na p. 
Bryla powróz, który zawisł mu na gło- 
wie. Równocześnie padły z tłumu głosy: Masz zdraj- 
co sznurl Powieś się na nim! Zebrani zawrzeli 
oburzeniem na p. Bryla. Powstała burza, wobec czego ko- 
misarz policji wiec rozwiązał Na końcu poseł Bajsaro- 
wieg złożył oświadczenie, że był i pozostaje w Klubie 
„Piasta”, ża mu się nigdy nawet nie śniło chodzenie z roz- 
biiaczami, Świadek. 
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Odpowiedzi Redakcji. 


P. Zyśko, Olszanka: Niema innej rady, tylko trzeba 
czekać na nowelę do ustawy. Loruszyliśmy w „Pigścio“. 
Pierwszy kwartał wyrównany. — J. Stryczek, Wola Dalsza: 
Nie drukowaliśmy, nie chcąc, wobec nchwał w Łańwacie, 
sprawy rozogniać. © inne korespondencje prosimy. — J. M., 
Francja: Zamieściliśmy, Pieniądze przyszły, prenumerata 
wyrównana do końca kwietnia. — J. janus, Rumnia: Za- 
mieściliśmy. Prenumerata wyrównana do połowy lutego. — 
J}. Rybak, Lipinki: Ogłaszamy stale w „Piaście* termin 
rekrutacji robotników rolnych do Francji, Zdaje się, że 
w lutym w zachodniej Małopolsce rekrntacji już nie będzie, 
Będzie napewno w marcn. Gdzie i kiedy, ogłosimy. Rekru- 
tuje się tylko robotników rolnych, Szczegóły co do rekru- 
tacji były kilkakrotnie podawane. — Stan. Zd, Lwów: 
Artykuł porusza sprawy dużej wagi. Naszem zdaniem, urze- 
czywistnieniu staną w obecnych czasach na przeszkodzie 
koszta kolejowe. Trzeba się będzie z tem wstrzymać do 
wprowadzenia nowej waluty. List przesyłamy do Zarządu 
głównego. Po jego zgodzie wydrukujemy. Fr. Piwko, 
Koszczaryja: Jeżeli sprawa przegrana we wszystkich in- 
stancjach, a nawet egzekucja przeprowadzona, to wszystko 
skończone i nikt na to nie poradzić nie zdoła. Można było 
coś poradzić, gdy sprawa byia w toku; obecnie wszystko 
zapóźno. — J. Jamróz, Busk: Program wysłany. — 
W. Wolski, Franc'a: Za życzenia dzięki, Wysłaliśmy. — 
St. Etgens, Gruszów: Do zawiązania stowarzyszenia 
„Wiarusów* nie deszło. Gdy się to stanie, ogłosimy 
w „Piaście*, —  Niegłowacki: Myśl utworu dobra. Nie 
chcemy jednak sprowadzać walki politycznej na manowce 
wałki czysto osobistej. To obniża cały poxiom życia poli- 
tycznego. Dlatego nie zamieszczamy, Jest dość argumentów 
zasadnicsych, rzeczowych, aby niemi rozbijączy zwałczyć. — 
Fr. Jaxubowski, Klęczana: Skoro pan wsiął wowczas pienig- 
dze, to sprawa została załatwiona i nie sie zrobić nie da, 
Swoją drogą, w r. 1919 zwrot w owej kwocie nie był dla pana 
krzywdą. Dolar wówczas przy końcu roku kosztował 35 mkp., 
a w ciągu roku mniej, Szkola o tem więsej miśl.ć, — 
Ludowiec z Biegonic: Po kiego licha sadzić brzozy i ol- 
chy? Specjalnych szkółek tych drzew niema. Le iej vosa- 
dzić porządne drzewa owocowe. — A. Kijak, Maniów: Ta 
instytucja została zuiesioua. Straż na granicy objęła poli- 
cja, która zresztą do tego jest powołana. Raczej starać się 
o posadę w policji. Ogtosiliśmy w poprzednim numerze, że 
komenda policji województwa górnośląskiego w Katowi- 
cach ma 600 wolnych miejsc, Trzeba tam zronić podanie, — 
P. Pitrus, Krolik Polski: Książki te może Lan sprowadzić 
z księgarni S. A. Krzyżanowskiego, Kraków, Rynek gł. — 
Kresowiak, Nieśwież: Wybory nowych Rad gminnych, a więc 
i wójtów, odbędą się dopieoo po uchwaleniu przez Sejm 
ustawy samorządowej, Gdyby dziś te wybory się odbyły, 
musianoby je przeprowadzać na podstawie starych przepi- 
sów Z czasów zaborczych, przedewszystkiem ordynacji 
wyborczej samorządowej, przepisów nieraz sprzecznych 
z naszą konstytucją. Jeśli chodzi o pisma stołeczne, to 
wszystkie są organami polityczuemi. Pisma niepartyjnego 
niema. Najpoważniejsze z pism stołecznych są: „Gazeta 
Warszawska”, organ nar. demokracji, „Rzeczpospolita“, organ 
grnpy Dubanowicza, „Robotnik“, organ socjalistów. — J. Ka- 
chel, Kuków: Otrzymano, Wysłany. Zamieszczamy, — J. Swi- 
darek, Egerag, Węgry: Wszystkie nnmery wysyłamy. Ža 
dane wysłaliśmy. Pieniądze przyszły, Za koronę wyg.erską: 


płaci się przeciętnie 175 mk. — Fr. Dziedzic, Sędziszuw:! 


| patrzeć spokojnie. 


Ma Pan 'wo apomnieć się o równowartość ów:zesnej kwoty, 
a więe o 400 dolarów. — J. B, Podlski Wielkie: Rozu- 
miemy zn.ecierpliwien'e pańskie i innych. kizeczyw:Ście, są. 
dząc po tem, co wypisują nawzajem poszczezólni politycy 
na Biebie, można nabrać przekonania, że cała pol tvka — to 
jedno wielkie kłamstwo, wzglęinie bagno. Trzeba jednak 
Jeżeli brednie wypisują ladzie, którzy 
popełnili czyn zły, to trzeba wiedzieć, że oni muszą się 
usprawiedliwiać, ze przeważnie nie gardzą kłamstwem. Im 
przecie nie chodzi o prawdę, tylko o przekonanie ludzi o wła- 
snej wartości. Mało przytem dbają o to, czy zdobywają po= 
pularność zapomocą środków godziwych, czy niegodziwych. 
To, co obecnie wypisują i rozgłaszają Brylowcy, zwłaszcza 
o prez, Witosie, w ten właśnie sposób należy osądzać. Do- 
starczanie najbiedniejszej Indności taniej soli, nafty, węgla 
i drzewa było przez rząd Witosa dopiero zapoczątkowane, 
Niepodobna było dostarczyć tych rzeszy odrazu wszystkim 
dzielnicom. To chyba każdy zrozumie. Gdyby p. Bryl nie 
był obalił rządu Witosa, byłaby i Małopolska wschodnią 
otrzymała te rzeczy z końcem stycznia. Co do owych „fas 
szystów*, za jakich pisma lewicowe uważają owych „leśnych 
dziadków”, co się zorganizowali w „pogotowie polskich pa- 
triotów*, to wyjaśniliśmy jaż tę rzecz w poprzednich nu: 
merach, Była to organizacja, na której czele stali starcy, 
do czynu niezdolni, dla nikogo nie niebezpieczni. Rząd Wie 
tosa wiedział o nich i czuwał nad działalnością tej organie 
zacji, ta zaś działalność ograniczała się do bardzo „tajeme 
niczych* zebrań, na których padały szumne słowa, ale z któs 
rych nie mogła nigdy wyjść żadna poważniejsza robota, 
Jeżeli teraz lewica robi z tego głupstwa awanturę, jeżeli 
wydyma tę organizację do rozm arów „faszyzmu“, to robi 
to tylko dlatego, aby odwrócić uwagę społeczeństwa od 
własnych tajnych organizacyj, na których czele stoją genee 
rałowie, organiz»cyj, które wprowadzono do armji. Właśnie 
w chwili, gły w l'osnania wykryto przypadkowo nową tajną 
ofganizacię wojskową gen. Sikorski. go, gdy sprawę oddano 
do Badu, lewica, wiedząc, że to poruszy całe społeczeństwo, 
zrobiła wielką awanturę z powodu organizacji „pogotowia 
patrjotów polskich“. Cholziło więc tylko o to, by zbałamu= 
cić opinję publiczną. Stronnictwo nasze nietylko głosi hasła, 
ale pracuje nad wprowadzeniem ich w życie. Że wszystkiego 
odrazu zrobić nie można, to rzecz zroznmiała. Gdyby rząd 
Witosa nie był został obalony w grudniu, byłaby reforma 
rolna weszła w życie właśnie w tych tygodniach. Ci, co 
obalili rząd Witosa, tłumaczyli się tem, ze im chodziło 
o reformę rolną, bo tę, którą proponował rząd Witosa, nwa= 
żali za złą. Teraz o reformie rolnej cicho. To chyba zroe 
zumie każdy, że lepsza jakakolwiek reforma, niż żadna, 
Zakazu wywozu drzewa wydać nie można, bo w Polsce jest 
drzewa tyle, że się je musi eksportować, Leży to zresztą 
w interesie państwa, które z eksportu drzówa ma bardzo 
poważne dochody. Idzie tylko o to, by nie pozwalać każdemu 
żydowi wywozić drzewa, by przedewszystkiem zaspokoić po- 
trzeby ludności. Jest to rzeczą administracji, która, niestety, 
nie spełnia należycie swoich obowiązków. Inne uwag! słuszne, 
List przedłożyłiśmy rrez. Witosowi. 

P. Potoniec, Wolica: Sprawa została przez okręgowy 
Urząd Ziemski w Krakowie ostaleczme załatwiona; może 
pan tylko wnieść rokurs do ministerstwa reform rolnych 
i zwrócić się do posła Potoczka, aby sprawy w Warszawie 
przypilnował, — J. Chmiela, Mines de Bruay: Odpowia- 
damy listem. — K. Kubies, Orzegów: Terminy rekrutacji 
roboiników rolnych do Francji podajemy stale w „Piaście*. 
Terminy na luty byiy już dawno ogłoszone. Terminy na 


marzec ogłosimy. Na wszelki wypadek niech pan zwróci 
się do okręgowego Urzędu pośrednictwa pracy, Kraków, 
Podzamcze 30, z prośbą, by pana poddano rekrutacji 
w Krakowie. Na własny koszt jechać nie radzimy. — J. To- 
mera, Połanka: Nietylko pan, ale cały lud polski woła te- 
raz jednym głosem, by posłowie przestali się żreć ze sobą 
i myśleli więcej o państwie, niź o partjach. Stronnictwo 
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będzie stronnictwa p.B ryla. W klubie p. Bryla jest silne 
niezadowolenie. Część posłów z tego klubu, którym „Wy- 
zwolenie* przyrzeka mandaty w przyszłości, dziś już prze 
do tego. by klubik ton zlikwidować i pójść do „Wyzwole- 
nie“, Temu sprzeciwiają się pp. Bryl i Pawłowski, bo „Wy- 
zwoleńcy* oświadczyli już, że ich obu do klubu nie przyjmą. 
Całą awanturę p. Bryła należy już dzisiaj uważać za zu- 


nasze rozpoczęło pracę w tym kierunku, by ukrócić war: | pełnie zlikwidowaną. Nie będziemy jej też w „Piaście* po- 


cholstwo Sejmu przez rozszerzenie władzy Prezydenta Rze- 
ezypospolitej. Prenumerata zapłacona za I. kwartał b. r. — 
Czytelnik z Kamionki Małej: W tym wieku pozwolenia 
na wyjazd do Ameryki otrzymać pan nie może. — M. Rud- 
kiewicz, Ostrów Pohorecki: Na razie władze wojskowe nie 
przydzielają gruntów ochotnikom, bo nie mają ziemi. Za- 
pas tej ziemi będzie dopiero wtedy, gdy zostanie uchwa- 
lona ustawa o parcelacji. Na razie wskutek upadku rządu 
Witosa sprawa ta odwlokła się na czas, zdaje się, dłuższy. 
Wysyłamy stale. Zapłacone do końca marca. — W. Ję- 
drzejczyk, Wylatowo: Słusznie pan zrobił, że pan pienię- 
dzy nie przyjął, bo panu się należy nie równa ilość, 
tylko równa wartość pieniędzy, jakie pan pożyczył 
owemu dłużnikowi; ponadto należy się panu procent ró- 
wież odpowiedniej wartości. Kurs franka szwajcarskiego 
dnia 30 marca 1920 roku wynosił 30 marek, w 1921 roku 
wynosił 147 marek 50 fenigów, w 1922 roku wynosił 776 
marek, w 1923 roku wynosił 7.975 marek. — K. Kwaśnik, 
Krzątka: Wysyłamy regularnie; widocznie ginie na poczcie. 
Wysłaliśmy ponownie. Wyjaśnień udzielamy chętnie, ale 
muziipy wiedzieć, o co chodzi. Wiadomy artykulik zamie- 
ścimy w jednym z najbliższych numerów. — Kongresowiak: 
Nawgół jesteśmy jednego z panem zdania. Co do „Gałicja- 
ków“ w Kongresówce, to trzeba stwierdzić, że ocenia pan 
ich zbyt... sumarycznie. Najtężsi ludzie w ministerstwach 
naszych, to przecież ludzie z Małopolski. W Kongresówce 
utarł się sąd o Małopolanach-urzędnikach na podstawie 
działalności tych karjerowiczów, którzy zw czasów Rady 
Regencyjnej sami się tam wysunęli. Nie zawsze byli to lu- 
dzie właściwi, ale też nie można twierdzić, aby wszyscy 
Galicjanie byli tacy, Taksamo nie można sumarycznie 05ą- 
użać ludu w Małopolsce. Lud ten stoi pod względem poli- 
tycznyim wysoko, a dał ostatnio dowód politycznego i pań- 
stwowego wyrobienia, wystąpiwszy jasno i z całą stanow- 
czością przeciwko grupie Bryla, od której się odżegnał. 
Usterki „Piasta“ są nam dobrze znane. Przyczyną ich jest 
nie co innego, tylko brak funduszów, względnie niesły- 
chana drożyzna papieru. Uwaga co do korespondencji zu- 
pełuie słuszna. — Nowy czytelnik z nad Wisły: Może pan 
dostać co najwyżej oOciroczenie służby. Reklamacji nie. 
Zwrócić się w tej sprawie do senatora Bojki w Gręboszo- 
wie, względnie do posła Dubiela, Tarnów, Strusina. — 
J. S. Mazury: Wysłaliśmy. Wydrukujemy. Żądany adres 
brzmi: Warszawa, ulica Miodowa 22. Za szczere życzenia 
serdeczne dzięki. — W. Wilkołek, Jawornik: Dziś znikąd 
już wiadomości żądanych zasięgnąć nie można. Wszystkie 
biura, które się zajmowały wyszukiwaniem poległych i za- 
ginionych, zostały już rozwiązane. Należy postarać się 
o uznanie owego żołnierza za zmarłego. W tym celu trzeba 
wnieść podanie do sądu wedle wzoru, zamieszczonego swe- 
go czasu w „Piaście*, Do podania dołączyć dokumenty, ja- 
kie po zaginionym pozostały, a więc ostatnie listy i t. d. — 
W. Tokarczyk: Jednomyślna postawa ludu w Małopolsce, 
a więc w tej dzielnicy, w której p. Bryl spodziewał się prze- 
dewszystkiem suksesu, postawa wroga rozbijaczom, udo- 
wodniła p. Brylowi. że nie ma za sobą nikogo. Niema i nie 
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święcać więcej miejsca. Dlatego nadesłanego nam arty- 
kułu, powtarzającego to, co juź sto razy było mówione 
i pisane w tej sprawie, nie zamieścimy. — Wł. Krokoś, Le- 
żaków: Wymiar jest stanowczo za wysoki. Należy zwrócić 
się do Izby skarbowej w Jarosławiu i przedłożyć arkusz 
posiadłości gruntowej, gdzie jest podana i wielkość i klasą 
gruntu. Urząd skarbowy niewątpliwie wymiar obniży, bo 
zachodzi tu wido*zna pomyłka. Po kalendarz zwrócić się 
pod adresem: Małopolskie Towarzystwo rolnicze, Kraków, 
plac Szczepański 8. — Fr. K. Żołczów: Ustawy, regulują-" 
cej te sprawy, dotąd niema. Istnieje tylko orzeczenie Sądu 
Najwyższego, że wierzyciel nie jest obowiązany przyjmo- 
wać zwrotu długu w koronach w przeliczeniu na marki 
polskie, to jest po 70 fenigów za koronę. Sprawę należy 
załatwić ugodowo. Ugodę najlepiej oprzeć na porównaniu, 
ileby się wówezas było kupiło n. p. żyta za owe 160 koron 
i ileby trzeba dzisiaj, aby zakupić takąsamą ilość żyta. Do 
zeznań w sprawie podatku majątkowego obowiązani są 
wszyscy posiadacze majątku, który dnia 1 lipca 1923 roku 
wartał 8.000 koron przedwojennych, czyli franków szwaj- 
carskich. Gospodarstwa rolne do 30 morgów, o ile nie leżą 
tuż pod wielkiemi miastami, są od podatku dochodowego 
zwolnione. Porządnej gazety humorystycznej w Krakowie 
niema. Doskonała jęst „Mucha“. Wystarczy adres: „Mu- 
cha*, Warszawa. — Urząd gminny Lachowice: Rada gmin- 
na może wypowiedzieć lokal Kółkow:, ale sądy takie wy- 
powiedzenia uchylają, jeżeli ten, któremu wypowiedziano, 
wniesie w terminie, przez sąd wyznaczonym, tak zwane za- 
rzuty przeciwko wypowiedzeniu, a wystarczy w tych za- 
rzutach powołać się na ustawę o ochronie lokatorów. Co 
do podniesienia czynszu, to właśnie teraz obraduje nad tem 
Sejm. — P. Gaj, Woła Filipowska: Trzeba się udać do sę- 
dziego w dniu porad, a sędzia, po zbadaniu aktów, udzieli 
porady, do ktorej się nalezy ściśle zastosować. — S. P. G.: 
Oczywiście, że pan podłega podatkowi majątkowemu. Prze- 
cież pańskie gospodarstwo warte chyba więcej, niż 3.000 
koron przedwojennych. Drugą zaliczkę trzeba także zapła- 
cić. Ta druga zaliczka nie może jednak wynosić więcej, 
niż połowa całej kwoty podatku majątkowego. W drugiej 
sprawie: Skoro prowadzą gospodarstwo razcm, niech za- 
płacą razem. Wyjdą na tem dobrze, bo będą mieć mniej 
kłopotu. Czek wysłano. — F. Paraniuk, Janów: Zapłacić 
tak, jak wymierzono, a między sobą się podzielić. Niedola 
ludności wiejskiej jest wszędzie jednaka. Powoli doczeka- 
my się jednak zmiany na lepsze. — B. Filak, Bursztyn: 
Ustawa powiada wyraźnie, że wolni od podatku majątko- 
wego są ci osadnicy, którzy nie są w całości zabu- 
dowani. To się rozumie tak, jak wy to roznmiecie. Należy 
udać się do urzędu skarbowego i powołać się na wyrażne 
brzmienie ustawy. 


Á Około 80 morgów gruntów ovuycii, blisko kolei 

i Krakowa, sprzedam w całości lub w mniejszych partjach. 

Wiadomość u adw. Dra Sternbacha, Kraków, Stolarska 9. 
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„, Borek Aleks. ur. w 1895 r. w Źręcinie, pow. Krosno 
unieważnia skradzione mu dokumenta wojskowe, 113 


Baczność rolnicy! 


Każdy, kto posiada kierat lub motor, może sub'e ku- 
pi młynek do mielenia zboża, do zaprzęgu kieratowego 
ub motorowego, a zaoszczędzi każdy roinik 40% zboża, 
nie będzie potrzebował wozić do miyna, co się dzisaj bar- 
dzo mie opłaca. Na tym młynku można otrzymać naładniej- 
szą mąkę; tak jak w polsk m młynie jest przy nim skrzynia, 
"w której się znajdnją 3 rafki do siania mąki; wydatnośc 
na godzinę od 20—25 kg. Kamień wielkości 20 cali śrr dnicy. 
Na żądanie może być młynek i kainiemie większe. Młynek 
wykonany jest starannie z drzewa bukowego, całkiem 
prosta konstrukcja — Wyrabiam młynki do czyszczenia 
zboża z plew, młynki do obrab ania prosa. Wyrabiam ka- 
mienie sztaczne wszełkich rozmiarow od 14 de 40 cali. Na 
powyżej wymienione moje wyroby gwarancja 6-umiesięczna. 
Jan Klimek, fabryka kamieni imłyńskich patentowych, 
Nowy Sącz, Przetawówka. — Przy zapytaniach proszę 
o nadesłanie znaczkow pocztowych, 1350 1 2 


Ważne! 
Bo P, T. Rolników, Kółek rolniczych i P, T, Właścicieli ziemskich. 


Nadchodząca wiosna zmusza każdego prakty- 
cznego roinika pomyśleć o nawozach sztucznych 
i nasionach. 

Podpisana firima poleca na wiosenue i jesienne 
zasiewy ze swych składów w mia.ę posiadanych 
zapasow nawozy Sztuczne, oryginalną tomasyn 
16—18% w workach papierowych lub jutowych, ory- 
ginainą kałuską i stassfurcką mieioną 20—42% sol 
potasową, kajnit mielony, superfosfat kostny i mine- 
i wapno azotowe i nawozowe, gips nawozowy, 
bardzo skuteczny nawóz i inne. 

Nasiona: nasiona koniczyny czerwonej, szwedz- 
kiej, tymoty, buraków pastewnych, iubinu oraz inne 
nasiona ekonomiczne. 

Zboża żyto, pszenic 
ziemniaki jadalne i sadzonki, Sowa tylko wagonowa. 

Niaierjały budowlane najlepsze: jakości, 
cement portlandzki, wapno pałone budowlane, da 
chówkę asbestową ogniotrwała, bardzo lekką, dachówkę 
paloną, prasowaną i ciągnioną, dreny wszeikich wy- 
miarów, cegłę prasowaną, drzewo budowlane i «pałowe. 
? iśział kołonjainy : cukierwagonowoiczęściowo . 
i inne artykuły spożywcze. 


Rok zał. 1897 Firma protokołowana 


Jan Boduch 
Zywiec, Rynek 127 (dom wasay) Telef, 76, 


Na zapytania należy dołączyć znaczek pocztowy obo- 
wiązującej taryfv. 1349 1 10 


jęczmień, owies oraz 


Miał wapienny nawozowy 


kilkanaście wagonów sprzedajemy z dostawą zaraz. Wiosna) Wiadomość w sklepie Jana Zęby. 


się zbliza, zaopatrujcie sią więć zawczasu w dobry i naj- 
tanszy nawóz sztuczny, — Cena bez zobowiązania około 
110 miljonów marek za wagon. 10125 


Adresujcie: „Aste“, Andrychów. 


W mocy z dnia 22 na 23 listopada 1923 r. wykradziono 
ze stajni klacz 8-letnią, maści karo-gniadej, z gwiazdką na 
czole : prażkiem białym poniżej, lewa tylna pęcima biała, 
z krzyżami epadzistemi, wzrostu Średnio niskiego. Wiadee 
mość i OC w odszukaniu za sowitem wynagrodzenieja 
do poszkodowanei Anieli Wszołęk, Olszvny. paw, Gorlice. 
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Okazja dla Czytelników! 


Pomimo stale wanających się cen, ją jelnak wysyłam 
po cenie fabrycznej k żdemu na żądanie pocztą 16 Sztuk 
resztek tylko za 400U0.00v mkp., a 'mianówie:e: 1 sztukę 
nx mocne spodnie męskie, 3 lub ! metry na upranie dam- 
skie, 3 metry va Koszule, 6 sztuk cnust:czek damskich 
i męskich, 2 pary pończoch, 2 piry skarpetek, 2 szpulki 
nici, białych i czarnycu, 1 chustka, 

Wszystkie powyższe resztki pośle każdemu na żąda: 
nie pocztą tylko za 40,000.00U mkbp., ci zaś, ktorzy nadeslą 
piemądze zgóry, otrzymają powyższa resztki tylko za 
46,000.00U mkp. Prócz tego polecam: płótno na pościel i ną 
koszule białe i kolorowe od 1,70u.00U do 2,8Uu.000 1mkp. za 
metr, surówkę białą po 1,8U0.U0U metr, na wsypy płótno 
po mkp. 2,90000 mk». metr, chustki do odziewania od 
12,060.Uu00 do 20,000.000 mkp. sztuka, materje męskie ubra- 
niowe, wełniane, od f4,00U.UU0 do 25.000.000) mknp. metr, sze- 
wioty lub frota od 4,000.00 do 8,0%0..00 mkp. metr na 
suknie damskie, oraz wszelkie gatunki towarów po cenach 
najniższych. 

Towar wysyłam pocztą natychmiast pe otrzymaniu 
zamówienia i zadatku, Towar niepodobający się przyjmują 
z powrotem i zwracan pieniądze. Cenniki ilustrowana 
darmo po nadesłaniu pocztowych marek na' koszta opłaty 
pocztowej. Czytelnicy tega pisma Qtrzymają przy zamó- 
wien u 5% upustu. Adresować: Najtańa.a chrzescijańska 
sprzeńałi manulaktary x. Rzeźnik, Łodź, ui Arucza 24. 
Skrzynka pocztowa 34. 


Przyjezdni osobiście mile widzian:. 115 


Do sprzedazy gospodarstwa rolne: 


1) 115 morgów ziemi kujawskiej,j w tem 9 morgów łąk 
torfowych, 1 mórg stawn rybnego, 2 morgi sadu OWOCO- 
wego, budynki murowane, 4 konie belgijskie, 13 sztnk 
bydła, 17 świń, owce i drób, inwentarz martwy kom- 
pletny. Cena 6'/, tys. dolarów w przeliczeniu, 

135 morgów ziemi pszennej, w tem 124 morgow łąk, bu- 
dynki murowane, 6 koni, 17 bydła, 11 świń, owce i drób, 
kompletne maszyny, sad owocowy. Cena 7 tys. dolarów 
w przeliczeniu. 4 ; R 
Młyn wodny i parowy 4-piętrowy, przemiał dzienny 
4—5 tonn zboża, zysk około 150—200 q zboża miesięcznie, 
do tego 112 morgów ziemi Średniej, vudynki inurowane, 
5 koni, 5 bydła, 10 Świń i dro», 2U morgów łąk ı 10 mor- 
gów lasu, maszynerja koinpietna. Cena 15V. U; złp. 
33 moigow ziemi pszennej, w tem 3 morgi łąki, 1 mórg 
sadu, budynki murowane, 1 koń, 3 bydła, 7 świń i drób, 
maszyny kompletne. Cena 2 tys. dolarów w przeliczeniu. 
Mtyn nowy, parowy, na wykończeniu, przeniał dzienny 
460—45u q zboza, w mieście, buuynki inieszkalne, bea 
gospodarstwa. Cena 25 tys. doł. w przeliczeniu. 

Wielki wybór gospodarstw mniejszych ud 300 do 500 
dolarów, większych od 1.200 do 5.000 dulurów, młynów, 
dóbr rycerskich, wil, kamienic, również interesów poleca 
Biuro pośreunicze o | Dworcowa st. 


ad 


bom mieszkalny, 6 m szeroki, 12 m dlugi, kryty 
sdąchówką, prawie nowy, nadający się do rozebrania 
i przewozu, zaraz do sprzedania w Sieteszy, pow. Przeze 
u 


Dwanaście morgów roli wraz ze stodołą zaraz do 


[sprzedania we wsi, Święcatach, pow. Jasło, — Wiadomość: 


Aniela Musiałowa, Jasio, ul. 3-go Maja L. 338. 119 
C RZY nem m 
Micnał Jeziorski, urodzony w 1896 r. w Ilyżnem, 
unieważnia skradzione mu dokumenta wojskowe, wydane 
przez P. K. U. w Rzeszowie. © 120 
O ZZO DO 
Stanisław Walczyk, ur. w 1901 r. w Brzeszczach» 
w powiecie Oświęeim, unieważnia skradzione mu tymcze 
zaświadczenie demobilizacyjne. wystawione na jego imię 
przez 1 oœ. a. ©. w Modlinie, ? 


DOBROSTANY (folwark Kiertyna), po- 
wiat Gródek Jagielloński, oketo 250 morgów roli 
i 160 morgów łąk (stawiska), 1/, godziny koleją 
ud Lwowa, 5 kim od stacji kolej. Kamienio- 
bród, 25 kim szosą od Lwowa, pomiędzy mia- 
stami pow. Gródek Jagielloński i Jaworów. 3 bu- 
dynki w średnim stanie. Gleba urodzajna, glinka 
piaszczysta z domieszką próchnicy, przepuszczaina. 
Bliskość Lwowa i kilku miast powiatowych ułatwia 
zbyt produktów ziemnych i mleczarskich. Łatwość 
nabycia budulca. Możność zarobkowania furman- 
kami przy zwózce drzewa. W okolicy obfite lasy. 
Najniższa cena za morg ziemi równowar- 
teść 30 cetnarów meir. żyta po kursie dnia. 
Na miejscu udziela informacyj masz delegat, 


p. Augast Węglarz, mieszkający „Na Kaczma- 
rach“. 


BURTY ad Hoerożanka w powiecie pod 
hajeckim, 14 klm od stacji kolej. Haliez, przy 
gościńcu Halicz—Mumasterzyska, pszenna gleba. 
W miejscu kościół i szkoła. Obszar okało 100 
morgów roli w kulturze. Na miejsca udziela infor- 
macyj delegat, p. Jan Rączka, Gena najniższa 

za morg 30 catnarów metr. żyta. 


MEDUGHA w powiecie stanisławowskim 
5 kim od stacji kolej. Halicz. Gleba czarnoziem 
urodzajny. Obszar okcło 150 morgów roli. Kościół 
i szkoła polska na miejscu. Cena najniższa xa 
mórg 30 ostaarów meir, żyta. laformacje na 
miejsca u dzierźawey dóbr. 1343 2 8 


Na zapytania pisomrifb odpowiada się za 
zwrotem kosztów porta pocztowego. Szczegółowych 
informacyj udziela i zgłoszenia przyjmuje: 


BANK ZIEMIAŃ $. A. 


WE LWOWIE, UL, KOPERNIKA 4. 


21 


ENI A farbki do ja, wielkanocnych w 8 

kolorach polecam na obecny sezon. 

Reklamowy karton zawiera 400 paczek. Plakaty 
do dyspozycji. Wysyłka odwrotna. 


T. RZYMKOWSKI, Toruń-Mokre (Pom.) 
Fabryka chem.-techn. prep. 11215 


Baczność! 


Młyn motorawy, dwupiętrowy, 2 pary walcy 
2 pary mieni francuskie. : do miyna należy 1 mór( 
ogrodu, kamienica ze składem spożywczym w powiatowem 
mieście. Młyn wymiela 150 cetnarów zboża na dzień, Can 
kupna wynosi równowartość 7.500 dolarów. 

Gospodarstwe 40 morgów pszennej ziemi przy 
mieście Ostrowie, budynki murowane, żywy i martwy in 
wentarz. Cena kupna równowartość 2.500 dolarów. 

Gospodarstwo 16 morgów, ed Ostrowa 5 klm 
z budynkami i inwentarzem. Cena kupna 
300 dolarów. 


Restauracja w wielkiej wsi, 4 morgi pszenna 
nemi, 10 morgów dzierżawy, budynki mnrowane. Cena 
równowartość 1.200 dolarów. 

Kamienica przy mieście Ostrowie ze sklepem, na 
dającym się na każdy interes, 12 pokoi; mieszkanie wolna 
Ceng kupna 12 miljardów, wpłaty 6 miljardów, przeliczone 
na złote połskie, pozostające na akcie w dwóch latach. 

Kamienica w mieście Ostrowie, połączona z rastat 
racją, w dobrym biegu, wielki zajazd, podwórze, od zarar 
ma sprzedaż. Mieszkanie dla nabywcy wolne. Cena kupna 
5.000 dolarów, przeliczone na polskie, 

Gospodarstwo 6'/, morgów roli, dom inirowany, 
2 pokoje i kuebnia, chlewy murowane, pod słomą. Cens 
3 miłljardy 200 miljonów. 

Oprócz tego mam jeszcze wiele innych mniejszyci 
i większych majątków na sprzedaż, Zgłoszenia przyjmuje: 
Jan Sowiński, Osirów, ul. Kolejowa 41, tel. 200, skład 
spożywczy, 3 dom od kolei, 1345 2 2 
| 


ŻĄDAJCIE 


zupełnie bezpłatnie 


ilustrowanego katalogu wszel- 
kiego  rodzajn  wykwint- 
nych wyrobów sukiennych 
i manufaktury, niezbędnych 
w każdym domu, oraz cennik 
różnych skór na buty i ka- 
masze. W ten sposób zapo- 


równowartośr 


znacie się szczegółowo z naje 
łepszemi wyrobami pierwszo- 


rzędnych fabryk i Towa- 
rzystw ake. i przekonacie się, 
jak ołbrzymią jest różnicą 
między naszemi cenami fae 
bryczaemi a cenami w waszej 
miejscowości — Adresuicie: 


Dom Towarowy „PRODUKCJA“ 


Białystok, składy fabryczne. P. 132024 


22 - = 


p am - — - — — —— a DIE CE: mee 


Każdemu i w każdym domu są niezoędne polszie 


pisiążixi 


ickiewicz: „Pan Tadeusz*. Nowe ilustrowane wy- 

danie pak e a s » HA D damę re ERP 2.UuUu,v00 mkp. 
2) W. Kulerski: „Dzieje narodu polskiego”. M. 4 

i j 00,000 mip. 
it. a a o + sado Pa. ne 
at 8) Ke Wojnar: „O Nacielniku Kościuszce". Jego młodość, 
Kocie | CZYDYM W oe s e % «|. WO > 800.009 mkp. 


4) 1. Jammes: „Dzieje ułomnego dz ewczęcia* 600.000 mkp. 
6) J. Wróblewski: „Hańba pani gws, 
6 Nansen: Szozęśliwe małż p 
7 T. Szabłowski: „W szponach *, wstrząsająca pow. 8U „000 mx, 


8) OQvidjus Naso: 950.000 mikp. 


Wki”,.. . SEATER T M * Tome 
5i B) J. Karimierski: „Najmłodsi arystokraci*. Gawędy b. Kei= 
nera dorou_ © -ICZA e e s es e.>»? ©.. « 1,00v.000 mkp. 


bazimi heh Niefortunny konkurent", romans ©ro- 
10) J. sazimierski: „ y kopkes, Y mi 


11) J. Kazimierski: „Jak Wojcięch Grzęda z O0-.ej Wółki 
io Sejmu posłował*. H e . Ś40 090 mp 
12) Chełmno: „Cudowne podania ludowei legendy , 609.0 .0 mk. 
13) 5 „Rozmowa Michała z 
MOTĘNKA, aaro. wee a Pace Pa Fe 0 opa ie 


tyczny 


ko'jet . . . . « « ko Ty 
17) „Pieśni Ojczyste”*, Perły poezji polskiej, 
szych poetów połskich: 
BioOmysS mA W... m... Wo * 
Tis) Listy miłosne dla zakochanych. - sor » «0.000 mkp. 
15) Sekretarz zakochanych, z dodutkiem , ko: exsu świa- 
jówezo, ». „mił - Ag: 7. aty o A 50 040 mśp. 
20) Tajemna korespondencja i pieśni o kocha in i mi- 
tości, 2 tomy. KE 00 e. e e 1,5 0.000 mag, 
sl) „Śpiewnik miłosny”. «s + 1 +: * * - 00.0v0 mkp. 
22) „Prosto z serca“, Zbiór powinszowań. . » 460.000 mkp. 
8) „Wielki zbiór powinszowau*, Nu wszystkie okrlicz- 
aa lac e. |. IOOZEJNOZOWO nip. 
14) _Sałonowiec". Samonczek tańców. . . . 750.000 mkp. 
5, „Figlarz Warszawski”, Zbiór aneg, i żartów. PONO mkp, 
26) „Flircik Salouowy“, Gra towarzyska. . . 1,20 60 » mkp. 
27) „Vlirt Fo/ski*, Gra towarzyska . s% : p, 0.400 mkp. 
28) Bardzki B.: „Cztery nauki gospodarskie". 1) Uprawa 


a + 


aości 


nuen" ian, X) Osuszanie ziemi. 4) Nawozy Stejenne 
kd mr s s Paa aa n a 8,0U0.0G0 mkp. 
29) „Weterynarz wiejski“, Poradnik lekarski zwierząt do- 
komi $. . + Don à n MMA aad, OO gó 
icki: dnik lekarski chorób dziecięcych“. 

30) Dr Roicki: „Poradni e Er a 


zārowio dzieci", 


icki: „Jak ochraniać życie i 
| AGA r aj 2,800,000 mtp. 
domowy wszystkich  chorub*, 


+) 1.3»0.00U mkp, 


33) Dr Broyer: „Najnowszy obszerny lekarz domowy *, w --ch 
oręściuch. Duża książka, mnóstwo ilustracji . = „ 2,600.0«0 mkp, 


-a 


i Darmo drzewo! 


Ża każie 100 uilugr. starego żelaza daję 300 
kiłogr. drzewa guchego, opałowego 


„ŻELIWO" 


Kraków, Zwierzyniecka 35 


„Najnowszy lekarz 


0000300900010)€50 


1341 2 2 


ludowe, wiedzy tajemnej, meuycyny i inne nastę- 
pujące bardzo ciekawe, zajmujące i pożyteczne 


I 
Piotr Swirad. 


Ksintki 


| 34) Poradnik lekarski chsrób weneryczuych, dla meżczyzn 
Wkokiet. a o . Sm -HNAEB. „© 0. « . 750.000 mkp, 
Í un) Dr prot. E. Wyrcbek: „Uhoroby weneryczne“, leczenie 
‘i zapobieganie, Daża księga z ilustracjami. . . . 3,500,400 mkp, 
| 36) Prni, K. Tangej: „Zboczenia płciowe” . . 750.000 mkp, 
87) Dr H. Spencer: „Etyka stosusaów płezowych* 750,000 mkp, 
BW» "i Roz» oj j 4 760.000 mkp, 
89) Dr Braun: „Samogwałt u mę%czyzn i kobiet” 750.000 mkp. 
40) Dr Geisen: „Hygjena miodowych miesięcy“ 750.000 mkp. 
4 ) Lomiro:o: „Ps. cho'ogja pocałunku", . , 380.0 0 mkp. 
42) „Diaczego mtężczyźni się nie żenią* , . . 400.000 mkp, 


43) „Męzczynna, którego za męża brać się me pə- 
WIUNOSN o A a - =”. AWB 200.020 mkp. 
| 4$) „Najnowszy sekretarz dla wszyst .ich*. Wzory listów, 
poda 1 LB. «+ -.FAuah „a - - M TE i 950.00 mkr. 
| 45) „Kuchnia domowa“. Przygot. polsk, potraw +: 0,000 mkp, 
46) „Najnowsza kuchnia warszawska”, Nieztę ima dla 


„każdej gospodyni, rrzeszło 300 str., dusa księga 4,500.000 mkp. 


cielesne i dolegliwości Ne: „MG w zc i. 9,560,000 mkp, 
48) Czarnoksiężnik „Bosko“. Sztuki magiczne i czaroe 
dziejsk.e - atliac="LIOMM"""" ; + 750.000 mkp, 


| 49) „Wielki Sennik Egipski“ z dodat. księgi planet. Prze- 
. . 7 0.000 mkp. 
50) „hubaza moralna, czyli mądrości Salomova* «55.000 mkp, 
41) Ciekawe opowiacania z życie pozagrobowego, 0 czarach 


ji CEAO We PA nd ML. 500.000 mkp. 
52) Dr Radwan Pragłowski: „Spotęgowanie woli“. Naj. 
nowsze metoly suggestji, rozwój zdolności, usuwanie strachu, 
4 tomy . Gdy KIM . „ 3,000,00) mkp, 
58) *—7 Mojżesza, ta emnic egipskich Z pieczęciami. »łśoło 
DOSEL ATZ KASIĘ. Megat O . MOWOWÓ A. 9,500.000 mkp. 


d) „Najnows e tajemnice i zagadnienia z życia pozagiouoe 
wego”, Zjuwienie doch. czarnej magji, Hypnotyzm, spirytyzm, 
magnetyzm i 1. dọ, duża księga . „. . . . . . . . 4,250,000 mip, 

55) Najnowsza kabała wszechświa:owej słynnej wróżki Le 
Normand, z dudatkiem 48 kart wróżbiarskich. . . 950.000 mkp, 
58) Dr Lapponi: „Hypnotyzia i spiryty m“ 1.800.000 mkb. 
57) Dr R. E. Kirchner: „Fotęga spirytyzmn*, porozkmie- 
ZAGNENAMINNEW=". BW. «w. a, 2 1,600.000 mkp. 
58) W. W, Atkinson: „Ksz:ałcenie pamieci“ 1,500.0:0 mkp. 
59) Tujewnice powodzenia w życiu. . . . 1,200.000 mkp, 
60) Kalendarz Częstochowski na rok 1w24, bogato ilustro- 
wany .. „. l2U0.800 mtp. 


Książki wysyła dię po otrzymaniu zamówienia i należności 
zgóry. Zamówienia mniej niż na sumę 5,000.000 mkp. nie wysyła 
się. Opakowanie i porto podłag taryfy pocztowej, 


wanie 


....... |... e r a. au t. à 


Ziegenia prosimy adresować: 


Składnica $, Jakobsohn, Warszawa, Grzybowska 31, 


Uwaga: Oeny obowiąznją do 15 lutego, a po tym terminie 
weding wzrostu mnożnika Ź, K. P, 121 


WALNE ZGROMADZENIE 


| członków Spółdrielni jajczarskiej w Sędziszowie 


odbędzie się dnia 22 fatego 1924 r. o godzinie 11-tej rano 
w Bali Rady gininnej w Sędziszowie. 


PORZĄDEK DZIENNY: 
1) s Aa sę protokółu z ostatniego Walnego Zproma» 
zenia; - 

2) Sprawozdanie Zarządu z działalności i zamknięcie ra- 
chunków za rok 1923; mi * h 

3) Sprawozdanie Koinisji rewizyjnej i udzielenie Zarządowi 
abso!tutorjum; > 

4) Wybór 2 człanków Rady nadzorczoj i 3 członków Koe 
misji rewizyjnej; ds 


5) Wnioski, 
| ZA RADĘ NADZORCZĄ: 


Franci szek Str Ek. 


4 A «iu 
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BEZ WSZELKICH TRUDNOŚCI WYJEŻDŻAJĄ 


1341 30 - 


BRAZYLJI | ARGENTYNY 


wszyscy, zqiaszając się po informacje da Tow. okrętowego 


999.99709999 


INE 
KA 23 


Specjalne pociągi wprost do portu! 
Całe. koszta podróży 3-cią klasą dolarów 73. 
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B ire Pawł PEN EE A aS MR W a E AN 


SKANDYNAWSKO-AMERYKANSKA LINJA 


CENTRALA NA POLSKĘ: WARSZAWA UL. SENATORSKA 32 
Oddziały: KRAKÓW, RADZIWIŁŁOWSKA 35; LWOW, GRODECKA 54. 


DO AMERYKI. DO KAKADY, 


Wspaniałe dwuśrubowe okręty. Uprzejma obsługa, Znakomite, smaczne pożywienie 
„Cała IIl-cia kizga podzieiona dia 2, 3 I 4 osób. 


MOMUNIKAT. 
Ważne dla wyjeżdżających do KANADY. 


Rząd kanadyjski poczynił ostatnio znaczne ułatwienja dla emigrantów do Kanady. Każdy robatn'k 
rolny lub leśny może jechać do Kanady, nawet nie posiadajac atfidawitów lub kontraktów najmu, przy» 
głanych z Kanady. e 


Ważne dla wyjeżdżających do AMERYKI. 

Obecnie do Ameryki mogą jechać, prócz żon i dzieci obywateli amerykańskich, tylka ci reemigranci, 
którzy wrócili do Polski we wrześniu 1923 r. Reemigranci ci mogą zabierać ze sobą żouy i dzieci, choćby 
ta w Ameryce nigdy jeszcze nie były. 4 4 

Reemigranci, którzy przybyli do Polski przed wrześniem 1923 r. (wszystko jedno czy po, ozy przed 
wojną), winni natychmiast nadesłać nam listem poleconym wszystkie dokumenty, stwierdzające pobyt ich 
w Ameryce, ponieważ ptzypuszczamy, że będą on: mieli pierwszeństwo pizy otwarciu nowej kwoty, 

O mających wyjść nowych rozporządzeniach damy specjałac ogłoszenie. Wszelkich bliższych 
informacyj, zarówno eo do wyjazdu do Ameryki, jak i Kanady, udziela na każde żądanie osobiste lub 
listowne, dokładnie i bezpłatnie 1827 2 4 


SKANDYNAWSKO-AMERYKAŃSKA LINJA 
KRAKÓW, UL. RADZIWIŁŁOWSKA L. 35. 
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Czego jeszcze czekacie? Parte j Panowie! 


Czy nie widzicie, że wszystko co chwilę drożeje, a przecież każdy z was potrzebuje towarów na 
własną potrzebę lub na sprzedaż, dlat: go też radzimy jaknajprędzej je zakupić tylko we 


FABRYCZNYM SRŁASZIE MAHUFRRTURY 


„POLSKA KONKURENCJA“ W ŁODZI 


gdzie jeszcze są do nabycia po najtańssych cenach: 

1) Korty modne, trwałe, we wszystkich kolorach, z czystej wełny, niezbędne dia każdego z panów i pań na 
eleganckie ubrania i kostjumy. Cena 8,500.000 i 9,500.000 mkp. za 1 metr. 

2) Manczester-Prima nadzwyczaj mocna i praktyczna tkanina (nie do rozdarcia) na męskie, damskie i dziecięce 
ubrania, pojedynczej szerokości za 1 metr 2,000.000, 2,250.000 i 2,505.000 mkp., podwójnej szerokości za 1 metr 
4,000.000, 4,500.000 i 5,000.000 mkp. 

3) Dla paš! Najnowszy wyrób szewiotu, gładki, w różnych kolorach lub w pasy i kraty, na eleganckie suknie, 
bardzo mocny i praktyczny materjał, Cena za 1 m 5,500.000 i 6.000.000 mkp. 

4) Flanela, ciepła baja w pasy, kraty i gładka na koszule męskie i na bluzki damskie. Cena za 1 metr 1,900.000, 
2,000.000 i 2,300.000 mkp. 

5) Płótna na bieliznę, pościel, poszwy, na fartuchy, tyk (czerwone, na wsypy. Ceny od 2 do 3 miljonów za metr. 

6) Obrusy, kapy, ręczniki (i płótno ręcznikowe), prześcieradła (i płótno prześcieradłowe), różne chustki na głowę, 
cliustki do nosa, firanki, pończochy, skarpetki, nici do szycia — po bardzo przystępnych cenach. 

Towary wysyłamy natychmiast po otrzymaniu zamówienia wraz z zadatkiem (50% ze snmy zamó- 
wienia). Drugą połowę należności płaci się przy odbiorze towaru z poczty. Pray wysłaniu całej należności 
zgóry udziełamy 3% rabatu. Kótkom rolniczym, Związkom i Stowarzyszeniom udzielamy 3% rabatu i przy 
zadatku w 50% ze sumy zamówienia. 


`. Bez wezeikisso rrzyza! i 


Kupujący absolutnie nie ryzykuje, gdyż jeżeń towar się nie spodoba, przyjmujemy z powrotem 
i zwracamy pieniądze. Zamówienia i pieniądze prosimy adresować: 


Fabryczny sklad manufaktury „Polska Rorkurencia* 
Łódź, ul. Siem ewicza L. 22 (rent, I. piętro). 


PP. przyjeżdżających do Łodzi prosimy odwiedzić nasz skład (obok dworca fabrycznego). 
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ui, św. Anny 1. ul. Miczłewicza 3. uż, Kopernika 30. 


przyjmuje lokaty © Złotych Palexich 


płatne w markach po kursie franka waloryzaeyjnego na rachunki bieżące 
i ksłążeczki wkiładkowe oraz załatwia wszelkie czynności bankowe. 


ROLNICY! 


lokujcie wolne swe kapitały w Centralnej Kasie Spółek Rolniczych, która 
jest Centralnym Bankiem Spółdzielczym dla Spółdzielni rolniczych 


i służy wyłącznie Waszym iateresom!! >- 


Wynuwia Luduwe śewawysiwe Wydwmisa, Udpowiedzmińy iwdantur: JOZCI LĄCZKOWSKI, 
Cadonkant Drukarni Literackiej w Krakowie. ulica Jagiellońska ©. 10. pod zarzadem B K. Górkieco. 


